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K raków , 1 i 'stjreaak..
.Jakikolwiek obrót w«n7ną bprawjr w E.irapio 

i w 1 ’olseę, najmużnicjszą rzeczą jest u t.rzy .- 
Tn a v  i o p .0 r t a d k i i  i w y, t w  ó r c z e j
s p r a w o ó i  c i s p o l c c z e ń s t w a*. Jeżeli

rzet-zj vv 'śjeie skwdkioui lej strasznej w j n y  raa 
być lip.; ilelc ai d y wid 11 aJ te tycznej gjcispouarkii i 
socysilteaij .̂ya poitcunecliiM, lo taltw i1 im u m  spo- 
lec7.cn.-,t\m nic nniknii' piz.ewiKJŁu. Spie-
sąye su; jednak 1 wyprzedzać kogdkiotońefc orno 
Kie potrzebuje. Jeżifli zaś —  co jest o wiele 
prawdopodobniej sz c —  cale trzęsienie ziemi
skoiiezy się w Europie iitrzvincsriem systeniiU 
indywiduailst.yezuejto, jako właściwego na(ti­
rze luti-zkoej i dla zuboża?oj Europy jcodytniie od- 
pov, iednieg'0. to eksperymenty weyalktyc-z-ne, 
dio-kouy wttne u nas. byłyby zupciure bezcelowe. 
Polaka bowien. socyalistyrzna, nie ulirz-yntalaiby 
Się między jwuiai-wuwni ituh wkl<u-.ilvtyc®i?ie go- 
spodftru jąceuM.

Ktokolwiek wćęc vr Jddisce rządzi li’.b do rzą­
dzenia liabiora ocliol.y i czuje jJuwohiinDC, musi 
zrozumieć, że jego głównym, celem jest 'Oichro- 
■i.iić sptdi czeńsiwo jirzed lAozkladem clienńcisiiym 
i prz<jproYV';i!di2ić je w sfcan'e, zorgauiziowairyni 
pi zez Vn okres burzlorego czasu, który razem 
z Europą obecnie przebywamy. SBe jnowuiMuśiny 
tm ć na siebie dobrowolnie ruli królików ćfio- 
świiwii ziihiyt li. u.e pow ..nniśhiy pałać iw  zdro­
wą ambicyą pokazywama świitUi, jak należy 
bpołtezc listwami lz.-id/.ie lub — • iii o rządałe. To 
wszystko zrobiła już Irosya ze z.jranjm skut­
kiem. Idy josiesmiy mlodm eyw 'liisacyjnie osi 
■nftrodów zeiclwaln/o-eiiropcjskiełi. I topiero eo 
zrzuciliśmy kajdany z siebie. Jeżeli iid/ao 10 po­
stęp, mamy cza.-, *< iimii go wyfcomją. Jożel' 
7-aś idzie o życie, to ma,my o wielo ważniejsze 
kwestye, niż —  ośmiogodzinny dzień praicy i  
ustami wianie zarobków, których nikt ma pra- 
wdę jeauwafć me josl. w sta«WA.

CenlralniMn nasz.ym jiroblemcm jest tedy u- 
trzysfw,nle 'pokoju społecznego i zdolności pro­
dukcyjnej. bez spokoju i bez chluba, nawet, imj- 
lcps/.y pod wzgirdcm jToliiyczinym, ostateczmy 
wynik naszej sprawy mile przyniesie nsian poay- 
tiku, bo ,.nbraku e mian sil, aby co odpowriwlnlo 
wyzyskać. Jeżeli popadniemy w anarchię, na 
aic nam się nio zdadzą mawet najlepiej i naj- 
'korayistniioj pcproizadz/oire granice naisweg-o paii- 
stwa.

Do naszego wilisancgi® społeczeństwa mamy 
zaufanie, żo ono samo z siebie takiej anarchii 
nic zrodzi. Ani wmjska, ani miejska nasza lu- 
dni(,ść w swej olbraymioj, więkiszn.śei nie ma 
sklo.jnośoi J10 ainarciiii i przcwrcilów. kćajlep- 
szym togo dowodem fakt, żo ji orwszy okres 
naszej wolności, kiody obco władze runęły już 
lub ustąpiły, a v a » /f i własne nie zdążyły się 
jeszcze aorgam07X>w*aćf ispolcczeństwo siłą samej 
tylko wewnęlipzjnej spoistości uti-zymalo m  0- 
gól porządek. Działające u nas siły wywirottcnre 
ckazsily się slaibszomi, niż siły zachowawcze.

Istotne Tniebezpkczeńetwo m graża iratm od 
w s c h o d u .  Dolsz.cwrzm rosyjski, dążący dio 
pc,łączenia się z. umszoini lodzśmemi żywiołami 
dolszc.wickiema. groai dam ruiną i dekmmpor.y- 
fy ą  spdoczną. Jeżeli potrafimy położyć tamię 
*vw»7.y< bobzfw.-k.kiuj ze wschodu, i  to zwró- 
v.mo kirowej, juk mairryaluej, to %y»k*my czas 
i br-dzufniT jn^słj iostesować się <Jo Europy 
a*chio%lsiiiej i do jej form życia, któr* 'Ostatecznie 
wybrerzf. Jeżeli się z,a* przed U  wawazyi nie 
zdołamy lolrroui;. to podz.ifłimy tor, dtósiejazarj 
Kkisyi, p;«.emifmunT kę w kupę gruzów i ana® 
«W«sno zir.do. ktm r tylko jakaś obca. ręka zdo­
ła podnieść z jmwrotem do godności ..•połeeseń- 
stwa ludzdciego.

Wartość prrxio każdego r/.a/łz.ącogio u nas 
czynnika należy oceniać ]»rzedewrszvstkiom 
według tego, c z y  i o i l e  b r o n i  o n  n a s  
b r z e d  b y l s i e w i c i w e m .  Każdy, kto nas 
broni, jest dobry. Nie ulega żadnej wątpliwie-

l  i i i u l f o t a i  n u

m i ® .
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Drof. A "X c n tio  w i c z jak o  p/ortircckla dał 

fię  poziniać rów nie ziaszczytriuc jaik yiiko maHaAcz. ro  
óizaijowyoh paiatolów kohiocydi. Jalk w  rym 
m ałym  rodzaju  stw orzyć ^zdołał w ielką sztukę-, 
'telk w  portrecie ta len t a r ty s ty  w ypow iada się 
Hlckiicdjr c.,1.1 po tęgą  in tn icyi i < a lą  sk a lą  -te- 
■clm, l_i, doprow adaunoj do iciatiatinóeglo wrga-zu 
M ysityuy.ndgo nmansu i cieniow ania. I  ,p k  w 
drcbi.yc h studya.cli rodzajow ych, dających  
wyidc.alkcw.Tno typy  dziew częce stw orzył cm 
P©w.nego rodzaju  ty p  a rty s ty czn y  o zdecydowta- 
uycli cechach subtelności leżącej w ideał nie pię­
knym  rysunku, tak  i w portrecie  'Olojnyun stma- 
uza, on wis.sny rodzaj techniki, w k tórym  indy 
w iduali/m  jego pędzla w vn-w iad*  s ię  w swej 
^ tio tnej ch a rak te ry s ty ce  i że w?zj stkiom i oe- 
ulrami m alar»kiej odrębności. Na lolcecnoj wy­
staw ie rz,uca się w pierw szym  rządiio  w oczy 
'Olejny po rtre t -księdza f>ajaez‘kov,-;skiu,aic>. rzu- 
ciOiny t »  tło ftaikego gobelinu, n ied y ch an i-  spo­
ko jny  w idvladzie i rysunku , polon hunSbłSł ,i 
i zrów now ażenia n tenie. J e s t  w  -tym portoftoic
! » S  z

.ścl, że n-aczelniik P iłsudski m a jasne  zrozpmianie 
tego  naczelnego zadan ia  i że je  w ykonuje  ro- 
z.umnio i konsekw entn ie .

Czy jed n ak  posiada, tak ie  m>z-umu'cme także 
i rząd  M oracacwekjego? Opkwa ogrodimej w ięk­
szości k u ltu ra ln eg o  społeczeństw a inlaszegot 

więc imijąceg-o zdolność są d z e n h  o  dych spra 
waflh, odni.iwóa mu tego zrozum ienia Był-oby 
iriosluszncm za,rzucać tenm  rządow i, że dąży 
w ręcz —- do bolszewiżrou, bo w idoologlili sw ojej 
jest, om niew ątpliw ie ty lko  soeyaD styem yrn, a 
,nio biibszewiękńu. Ale m etody d z ia łan ia  togo 
rządu  są tego rodzaju , że zam iast brobić przed 
b> k-zcw^znfcm, p rzygo tow ują  g ru a t d la  niego, 
amiififcjszwjąc odporność społeczesitwa n a  tę aa- 
razę. Jeże li w roznrueych  „kfiformack , p rz e z 1 
ten  rząd  dokony w anych lub zam ierzonych, m a 
m y widzieć ty lko  rodzaj prem ii aisekuraicyjDoj, | 
o p łacanej p rzez e-poleozeństwio d la zabezpieczę- j 
n-ia -.się przed bolszcw i/m em , to pedrzeba po- 
wiedak-ć, że ta  prem ia jost abyit w ysoka, że Je -  
kwirstwo m ając o zapobiedz chorobśe, je s t sam-o 
przez się już bardzo  ciężką i  niebezpieczną cho- 
rt.bą.

Dgromina u ięk szo ść  społeczeństw a m a to 
pwzokonainie, że niemia, po trzeby  sio^owaaria aż 
ta k  drastycznych  środków , że cel zabezpiecze­
nia pszed lo lsze  vuji/anom dałby  sic osiąg-nąć 
środkam i o wiele ła.godr.ięjszemi i inniej sziko- 
db.wcmi d la  organi/miu społecznogo.

I o to w laśoio toazy  sięctpór. liząid sann : jego 
ohroiicy tw ierdzą, że gdyby  rządził k to  inny  
i i-uaczej, to  na ty cli m iast w ybuchłaby rew olu­
cja . .siocyalna ze w szystk iem i sw ojem i okrop>- 
ncścńairrri. P iz e c a rn ic y  rządu zapwzccza-ją tę  te ­
zę i U .ierdzą, żo w łaśnie p>rzeoiwine środki —  
więc u r  u c li o 111 i cn i e p r z e  m y- s ł u, a- 
ii! u ż l  i w i c n i e  p r o d u k c y j n e  j jj n a  c y  
;na w s z y s t k i c h  p o l a c h ,  u z y s l t a  a t e  
pi o p a r c i a  i k r e d y t u  z a  g r a n i c z n e g o  
jest najpiewniejszym środkiem  pirzezwyciężc-nla 
iolnżejącego przesilenia gospodarczego, więc 
także  zażegna n-ia burzy społecznoj. I ten pogląd, 
my także  prodziclamy.

Zw olennicy rządu  Aloiroczewrdkego m ają  pro 
swtojej stronie ty lko  w rażenia, tv lko  dok tryny , 
n igdzie jeszcze I przez nikogo nio spraw dzone, i 
P rzeciw nicy tego  rządu  i jego sposobów  rządze- ■ 
nio, pow ołu ją  się na ttiezapraeczmiae fak ty , n a) 
dośw iadczenie w szystk ich  cywiliztowanyich - i .a - ‘ 
rodów  rurószeće naiwet na  podsirawn>wą naiiulę 
e icyalbtów , ma sam  m a r k s i z m ,  k tó ry  w  0 - 
bccnych -wzinmlcach nóe za niind, ale przeciw 
mhn —  i to bardzo silnio —  ptrzem-awia.

Spór ten  toczy się już. dw a m iesiące i zaostrza  
się 7.  dw a na dzień, -epazadając w ejście Polski 
na drogę -noamalnoj odbudow y paliltyczinej. 8pt>- 
loeznc.j i grosp.-odarezc,]. B yłby już czas o s ta te ­
czny zakończyć ton spór ugodą mci fjim niiewąt- 
pbw ie zasadniczym  jmrakcśc-, że d rugorzędna 
jo$l k w estya , czy PoW ta ma być k a p ita lis ty ­
czną czy socyalistyczm ą, matoiniaist p:erwt?ao- 
rzędną je s t spraw a, aby P o lsk a  -wo^ólc zacho­
w ała warunki b y tu  i row roja.

M % m & \  u  n i f z i l i i l i  " m i s
W ofssaw a, 1 i »'Ływ>rtia (PA T). Naczt-dnii-k pań- 

sf«va (pwzypął wiczoraj p o  ipołridmńi PaJderewttkie- 
go, k ió r r  zabaw ił u n iego ok! god*z. 11 i ipół ra ­
no id.o w i ijło ipół- Obradtowano inaid .uprawami, do- 
tjicizącemi ogAlmcigo istani, poli&yki w(Mv:nttoz- 
ne*j.

W arszaw a. 14 s ty czn ia  (PAT). W czoraj po 
patwdiińu -odbyła się ipod prsew ocluw łw em  ua- 
czełniika ipańistiwa w  Bełwetl-erze konifere icya a 
uiiłziakun iprczeisa. gab inetu  M oraazew sk i ego I 
niintew‘a slpcaiw izagramiczaiych Waeilwwskieg-o.

Ptłłk. Wreszyńsfei u p u bk , W s d e
W arszaw a 14 sftycraisia (PA T). W  sobotę u

Wszystkie te cechy widnieją także w portrec-ie 
kobiecym, wyobrażającym damę z aiysroknucyi 
o wlrasaidi iirzyproszonych siwizną, kłócącą »ię 
z owicżeścią cery 3 blaskiem oczu portretów; 1- 
nej. T 11 zwracają nadto mvngę ślicznie malo­
wane auteesorya stroju damskiego, w których 
brawurowa t-ecluniha artysty nie ziraktzJa u nsis 
nspólz#rwc dnikn.

T izy  inne ^ ib razy  Axaotowic7a. to  dalsze 
zwa-ntilśi tego  sam ego poem atu, jak i mahtez nasz  
w ysnuwa z tem atów  rodzajow ych i studyów , 
w yrażanych  pastelem , a  w^ęo '„S ta rzec  z dziew ­
czyną", g&z:c kont.ra.3t w dzięku m łodości i zouu- 
źemc w ieku padssE łrgo sta rca  aniajduje pełen 
s i,T' w jc a / .  S tudyum  ..ża;iwJarki", rzucone na 
tło kuru zbożowego, je s t jednym  z najlepszych 
tegjc rodzaju  obrazków  A x en tó w m 'a . T ccbm ka 
jwstetow-a, o jiarta  o przem dy rysunek  zawsze 

wy idealizow anego ty p u  u londynk i o prześli­
cznym wya>zie mcwuiaiości, s tw orzy ła  tu  mnie 
aiirydzioło. P rzerzuć ona na przód Irewa jaigno 
bh-mi wklRPT na tle laani polnego, oikraszom-ft- 
g(» k idopun kwuutów dodaje obtoafeowi moc 
w dzięku i jwezyi. Drobne s tu .ljn m  k JA eiy o 
k lasyczn i: jćęknych  rysach, da jo  now ą odm ia­
ną przoiidoa'lizowanrig'0 . a zawsze nęscą.ongo oko 
suhtoboi icią linii lysttrtkow oj typu  m łodej dzie-
.\V'C7' uy.

W i!::d:)w.:.«>a typów kobunycli poza \xon.- 
w.i ?.fm i M.;']c.7.pw<kim staje obccnię u na«

iw tm a c l i i i - jk io i ,  k t ó r a .  l ;ii c iy ś  b y k i ' y j trż.nf-i w kole! A lfons K a r p i ń s V I ,

podstawą, w iedzy m alarskiej Axoniai\vró.y;a — 
llo jest ta k ie  caiy  jego  micdo&ógniany kunszt 
auw ow ksuy . jak i 1 o zwinął w te c lin k c  p a s te ­
low ej, a p rzy  frłoBfDwał de  nsalara-lwa. olejnego.

tw órca o l i w i  szeregu studyów  i pentrotów  ko- 
biecj-ch mu-łowanycli 0011 am ore z całą  prede- 
dtyiKreyą ta łen tu  i p re y  znatiłgażoiwanfiu całego 
k. pittriu m ala 'ęk ,e j teelunóki. Portretom '- Stnroi-

bieg-łą ułożył kierów nik anmbterątrwa w ojny  
pidk. iYiro-ozyr&łr prztklstaw iei et owe m isy i an- 
giekiKiej ipułk. W arte wirzytę. W izyta i ożywio­
na r-oznuuwa trw ała  ptrzeszlo god/Jnę.

S s fiijg c li a n td B ic te i # ® w ls a e -§  
p r z e z  s W d e i t o  t ? .

W aisaaw a, 14 stycania (PA T b M inistorstwo 
wy-zflttń reiigijtnytch i ośw iecenia ipi»bl:CKinego 
koimumSkuje:

W idmiu 9 stycŁnia o d b y l i  s ię  |>od jKaewtorltu- 
ctw em  m m ietre kosiferen^ya z dtlogaitaim-5 Ko- 
mfeyi Keąrj’ianv0j i Party  tak o ln e j kmjt>wej w 
Krakowi,!, w ap iaw ie p rze jtc ik  psa-ez nnnister- 
s tw o bezjpośrednicTO zarcądu  nad  szkolnictw em  
galiiiyislaein. iMiimro zwiąiztunjicdi y  'toin tru d n o ­
ści admimatiru^j jnych  oit.wierdzono, że spraw a 
ta 1TBO2.0 być ureguilioiwainą n ieza leżn ie  ort o s ta ­
tecznego ustaleniu stosunku’ ndęrtzy wladzauni 
gialicyj kitami a  rządem  polskim . Nutsi-ępna de­
finityw na ‘narada ort!bęrt«ie s ię  daiia 17 Om.

Sto su n e k p o b k s -ż y d & w s k i.
V '“rszaw a. 14 istydzmia (PA T). uDz.eninik Po- 

raiimyi -portajo wiartiamość, że dzionek Ib. T ym ­
czasow ej B arty Nnirodotcej, Fartbst-rtn, ortbyl w 
sobotę godzinną kouiferemeyę 7, P.aiderowtskim, 
jłodiiT/os k tó re j ■ om aw iano sp raw ą sbosuirtku pol- 
śko-żydo-wisk iogo.

H : » ł j * p : » 8 j 8 s ! ( ! r p »  P i Z f i s d f t i e n
\/rO cław , L4 stycani 1 (PAT). B iuro W olffa 

donosi:
Wrocłatwiska conti a.lna P ada-L ud  owa dla Slą- 

sika donio.-i, że puniowwż Poaaailak ie  jo st t-alc 
jak  dawadej częścią ipuństwa niemiodkietgo, przc- 
t,< w edług EaTOąlaiz&nia rzaulu pruskrogo w  Ber- 
>mie naczelny  ipreacs Ś ląska aż d o  ofeta-tcczue- 
go  '-regulow ania jest lówn-oc-ześmie pi-eze-scm 
Poznańskiego, a prezes rogencyi w rocław skiej 
adirriimistiri-je rówiruocześnie obwodom reg en cy j­
nym  poanańiskiim.

A n t z k w l t  c < ł : n ^ i »  s t s e l d a i

P 9 l J l i e ? 8  8  f i l  f .

W arszaw a 14 stycznia (PA T). M inisterstw o 
spraw  'zagionieiziiiycłi kon tmiikuje:

Itząd sow ietów  zaw iadom i) minfetorsawo 
iskrow a dene-zą. że fim k cy o n an  usze poselstw a 
polskiego oraz kom itet opieki n a j  jeńcam i, po­
zostali jo s z ^ o  w  R-osyl, m ająey  wyjodifcć z po- 
nząibkieni s ty can 'a  bieżąceigo -roku sreeyalnym  
peiciągtom rto Wanszaiwy, zosta li nag le  aresz to ­
wani prżez w ładze sow ieckie. A resz t ten jest 
reppo-yą -w iStOsulnlku do  tządiu poD kiago, w y­
w ołaną ak tem  Eiamiordowaniu jirz-oz n ieznanych 
zJloozvwów w dmiu 2 s ty c z n ia  w  ąicrwiee-ie W y- 
s-otko-MaEowiectoim ezil^jnlków no,wji3kiej mrsyi 
Ozerwonogo K rzyża. P.ząd PolNki 'zryucsjąc. % 
sćObie m sse& ą ódpawied-zialne-ść«a m orderstw o, 
jak o  dokoname po odstaw ieniu ' przez w ładze ;;-ol- 
akiewjsjponrnniattej dolegaityi ,-pud. tw kortą do  g ra­
n icy  istuiiejąccr} jes»ś« 0  na wisch,odzie .otkupa.cyi 
ifiom iwldei. w ystosow ał d o  ryątflu sow ietów  e-
norgiiazny pcotost przecirsyko tomu ntowomu b a r­
barzyństw a1 ipogjwaleenia p raw  [ zw yczajów  mię­
dzynarodow ych. żądając jednoeseśn io  w sposób 
kategoiryoany tmtyabm. astow e^o  uwolnienia a- 
resiz*owainyc-h i um ożliw ienia jm iiioziwdoczmego 
pow rotu  do  k ra ‘u.

RZĄD POLSKI W S PR A W IE  ZBRODNI.
W arsjaw a , 14 stycznia . (PA T). Z kół nńaro- 

dąjiiYCh dow iadujem y się:
R ząd  uw aża zam ordow anie delegacy i ro sy j­

skiej »Czerw'oiiego K r/,yża« za zbrodnię tem  
cięższą, że została dokonaną na  ludziach, k tó-

ściny Daufcszyn.y możnimby jed y n ie  zarzucie 
radm aar słodyczy, po zatem  ze sfci.nowrteika te ­
chniki, u jęcia wyko uczenia i uzew nętrznienia 
w yrazu artjt&tjrcznego oraz. psychołetgii m odelu 
jesftt-o iedon z nadepcszjtoh dotyajlt-osaisowycth 
portretów  K arpińskiego, rew olacya jego  ta len ­
tu  jatko 'portiMoist.y i tocbni.k-a. k tó ry  wzorowa) 
i.się na m alarstw ie  franotrskte.m i rtaijlopsrae tego 
mailemstnws w alory sobie bez u jm y  d k t swyfth 
wtetsinyoli upodobań prz.ro?wtoił.

Józef C z a j k o w s k i  p> d^iższem  m Sczeniu 
daje plon kilku oatn.tnic-h lat p racy . Uinćftowiainć.a 
a r ty s ty  zw racają się w  tym  plonie przewiaiż-niie 
w kleru-nku sńrdyów woęwz —  ujmowmaiych 
w  barolzo interesujące ittonacye i fraigmonty. 
Szarość tła. nie odejm uje pracom  tym  spec , »1- 
■nege w dzięku, k tó rego  źródłom jest hsimioma 
kolory tu  i form, oraz dio^kcnały podslław^wy 
rysim ek. Nie sprzeuiowiim-za się także  pejzażo­
wi, podejm ując w  d e k a w z e  tem aty  jop. ..Sto­
g i", d a jące  pole do rozw iń’oda. pew nych indy- 
wćnnatny-h cech pędakt.

O de po b y t na nbczvżrue w pływ a na zap ło­
dnienie ta len tu  mowami wzorami i teirattem, te  
go przykład, 111 je st ewórezjość p. Satrijsłorwa 

C z a j k o w s k i e g o .  W dm a zaskoczyła, a r ty ­
stę inaraego w Tfolanidyi i p rzetrzym ała tam 
przez la t ozttery. Czas ten zuży tkow ał p. Ozaj- 
kowirtci, m alując z n-owego swego otoczenia fra ­
gm enty  pejzażu nazl m orski ego ok rę ty  w do­
kach. ży-cie rodzajow e w portaicdi hobmdeifskb li, 
słowom św iat now y dla polekiogo untyaty. W 
wysrawa-onycii obecnie trzech jiejziażach uclsai 
"owych Ecamy zaledwie cząstkę  teg o  plonu,) 

o k tó rym  szeroko rozpisyw ano się zagran icą i

rych  należy  uw ażać za n ie ty k a ln y ch . Z ostała 
ona p rzy słan a  z obcego państw a, aie poniew aż 
przyjm-.hała po kry jom u, w brew  woli rządu  
i nie była u nas akredytow ania, m usiała być od­
staw iona z pow rotem  do granicy . Mord, d o k o ­
nany  n a  niej . musi być p rzyk ładn ie  u k aran y , 
a  to tem  bardziej, że, oprócz sam ych p ierw iast­
ków  zbrodni, mie.śsi w sobie zagrożenie po l­
skich in teresów  państw ow ych.

B d r / e H w s n l f  L w t ^ a .

Ewow>Jxa« donosi port d a tą  l i  btn.: 
i  ts«te"s aKic była sjo&ojijsejSBa od  poprze- 

'*lK33* * anom na fnoaicie ipohKfojciwthWscho-
óiiiłiR r, yw ązaiy  się watki. IJkraitacy Usiłując 
rarow ać -.swoją roag^uaziaw.t s jA racy c  iktatafco-
’.ra 1 aiasz ( A ś i k  jpcdurtniolwy, aby  |pó«mna,ć »'ę 
w kiyr.ujM.<« S k m to w i, S ygniów ki i Kuójpaa-ko- 

Na posiedzeniu R ad y  m inistrów  7, dnia 11 j *-v Nae«« odrtfzicłly crti>arly a-.ak-tjąf*«y-v uie- 
b. m., a  zatem  jeszcze przed im jaw ieniem  s i ę ' przy jaciela  i ipmwrąęd-ły dio konltuataku, k tóry  
opisu w ypadku  w »Sztandarze  Socyali/.miro j mii uwił E kraińców  ido oo-fni-ęcia- się. N aśze ed  
z dn ia  12 b. ni , rząd  na pierw szą w iadom ość d z o iij  ś-ńgają rr k ilk u  innĄ i:P-h niąiprBwjaiiciełi. 
o tein . że ż&ndormerya odebrała  śledztw o w to> 0  d f idzie o f to n t ipkitocoły, bręgnący ua  
spraw ie w ładzom  cyw ilnym , wYznaezyl korni- p i w  j  < * ]  itoru ko le i E w óh — Żólrkiwy— R aw a 
syę nadzw yczajną śledczą, sk ład a jącą  sie z sę- Pudk*.. opsa«ieye rOTiwipją się pom yśinic. C ofi- 
dziów śledczych cyw ilnych i w ojskow ych. — , jący  się »a cabij liinii ;n>tf»'zy,jaiciel ipwt«sfcwltł 
W  ten  sjkhóIi u ła tw iono  zostan ie  szybkie p rre  ta k  w iele *raa*twys*u •wojean-ego, ■ że h^pu nie 
p row adzenie śledztw a. Bzad jest zdecydow any nsyij-* ®*raai-e ubliczyć. W ^tekobcy Brarichu- 
w ykrjte  o«tato-v,oie nici tego  m ordu, uk arać  v/ie -dosial się  w  ma(sizo ręa-e w idlki tren  nie wazy- 
w uinyeh z całą  bezw zględnością. (<pis zbrodni, jacjekski. kucan ie  ępoktwe, lydiie i iaonie. 
podany  w |X)wołauom w ydaniu  >SztanCborti So- L k ra iń cy  osirzeliw iili dislsiaj w południa 
cyalizm u«, zosta ł doręczony kom isyi śledczej. t znów na&^s iu& sto, na k tó re  rzucili k łlkanaó da

fb.-I Ał iv "si jj-* t-1 i  5 ł 'd t  ł j  * i wiIao*

W arszaw a, 14 Mtycamia (BAT). A hzeghąd 
Wi6P7orny?t rtono i Iz Ode»sy:

i g ranam w .

G enerał 2oiigowtśki w ydal rk te re t m obiliza- donoszą;

S p r a w y  u k r s i n s k i ? .

W ieueń, 11 Jju-z-ria (Telof.) Ze -S:nt w o o w i

cyjny, obctwląz/ający -wszystkich Bołaików 
wi-eiku jip p i owym tnie.-tkających w bklade.

w

f o k t e s j  t h j d ;  w i i H i t t  8 1  w t h ł j  t ó

Dyro*kto,!,j'u;n -nkr.tióskiie zjtrróc/do sic -do 'rzą­
du ruiuntńrtkiego z nagląc-ą no tą . żąldają-cą o- 
próżini .o h  póbioąiioj Bukowi-ny « w ojsk r  h h w - 
s k k h , dcwohij.-iic. się  na trałStM , jak i U kraina 
zaw arła w .-.wrńiu. ozaisie iz rządem  rum uńskim , 
w m yśl kló-rego o granietech .^ s ta n o w i konfo- 
rotecyu -jscik<-jowa.

Wiws-ert. 14 et.yfflteia (Telef.) U kraińskie biu­
ro ,j.<ra* otv«fc d*aMo»i z Kijfmn.

Rad.r omiwlettów -w M oskwie oAwiadczyła,, że

W anssawa, 14 s ty en s ia  (PA T). K om unikat 
‘■ztabu geiicralnogo wojs.k spółekśc-h z dnia 13 
bm.:

Gtlijju B u g :  K a  pćw-n-omiy a-ióhófl o d  S okala  
pt»'d Uluync«v«m i "V\ 'a-rężem isyttiaeya m eznr.e- jjjc łbienoe Jsł-ej odijiew-idditsialnioeei za igw-aSty 
niona. P o d  U haow em  ccianejsaciiia «-jzputoiac bo- j rab u n k i, polpełniane -.rrzez baindy im-crtkiewskie 
jrtwa. Za bandą HkraSnSką, 
znanego 
w ala  masz 
jjośaig.

G rupa gen era ła  Tl o  z-w r d o w s :k  i 0 g o: Na

,a t t t a d ą  iikt m im ą prow ^uartną p rzez 1!a tery to ryum  'ukraińskiem .
> jKirtyzaitóa ka,p. Klęe, która znatako- Wiedeń, 1 1  »!yie«nia' (Te-lef.) Ze i  
oz puiiśkt otapKwy <w ZóJkwi, u  astąidziouo donoszą:

Stanidaw oTra

lYcćiłąg telogramiu. k tó ry  aycteoraJj uartszadł 
z W aisEjingtonu, -zwróciła s ie  .ulkraińska R ada  

wschód i ipołukłoiie ort Lwrowa^wizmiozorm ozyn- N arodow ą w  Stairtttch ZjedT-oozonyeb Ame-rykt 
tamo iti 5 'ray.jacie *a.^k.(Zi(SZ€gO£nie (pod Sirtn-do- póhtoęm^j do Wihscma z próśbą,, oby  dorr- )t 
y '0m i Siuiilóy.kiem . ba- .połudurkrwy r/jachód od ąy ł^rnforc.nicyi {Kikcyoiwcj rtwóc-h Ilkraićców  3 -

k n jącc  M szanę iz ipółnoty. Wlszysttkie a ta k i zo­
s ta ły  o d p a r ty  iprzytctm niapiEyjaciei] s tra c ił j e ń - j ------------------   ~  “
ców i diwa k a ra b in y  n n szy n o w o . T egoż dnia finęl e.Vff34y<f *• IfJ f}  
odldtoaly genera ła  Z ielińskiego Łmłaikoiwaly f t - j  i w !  h 3 1 *■* " *  *
zj’.cye niefprzjrtacie.lukie na poluldnęowy wsichóu W trsz a tra , U  isityzm: PAT). J a k  s ę  do-
od G ródka Jiagiełliońrtkieg-o. K lernice zosta ły  1 wlrtdifjołny, kajń-tian /iwrók 
wzię e  przza oil-działy .po jpu łk . Serdy , B ńenau ppaiatu idope zą iekrow ą d o  m nozclm ia (  
i Czerlainy sz tw m em  przez o ild sia ły  podpułk pjolskitfg-j, 00  n a s tęp u je :

rttwoiii ^  B ’dn- 
i l -  ro :w t'va

Jaruszew ik rego . W  pościgi: za  n icnrzyąadclem  
doszła g ro p a  g en era ła  Z ielińskiego do Rmi Mał- 
kow iee, Z-awadowice ćkoło Lufoionća W ielk ie­
go). P o  w alkach  ty ch  zdoby to  10 karab inów  
m aszynow ych o raz  k ilk a  w azów  7. nm unjęyą.

Pod Cl-yriówom i-d!iuac.y.i. niozmieniana'.
S ef saa ibo  gen^rainego : 

Sz-rolyckl, gen. dyw .

KOM UNIKAT U K RA IŃ SK I.

M inister sp raw  aagrajik-anych fn m a isk i 
sliwiećdzn, że na m ocy ro7kazu m arszałka F o­
cha Czesi m ają zająć ca łą  S k w a e e y m ę  aż do 
czasu  konfaroacy i pokojow ej. Za lianę donrarka- 
cy jną ma być- uwiaiaira daw na gran/^a -węgier­
ska. Ońwiartuzon-o ncictą drtoosi rtałoi k a p ita n  
Z wisłocki, że ton rozkaz n ie  m a  być uw ażany 
za 'cbeć wytiwonzerda fak tu  d-^Acinaueigo i ni-'* 
ma bynajiinnicj u tru d n ić  rew roJykaicyi p raw  
poi k ich  Nasze suro-julki 7  koulicyą w rn iag a ją  
tego, atęy urofcaz ipewykwy wyko-n^ny
i abyśm y w ycofa* swajo wo.fSk* •  dwornych

W iedeń, 14 fttyomila (T rb  f.) Ukiwito-kie biu­
ro prasow e donesi: Koanumikał sztabu  geueia l- 
uego z d n ia  8 • ty cn m a : K olo  Lw ow a i u-s po- Y\ mrów. 
łńdnie od- Ijwhtw* ipca*i|jkii Pulwcy n®pr2 Ód. tor.
porząd-rmKA 2 V* ^ ‘w k yaan i. Rozyweiaęli o n i o - S ' | ^ | S  S t C » k l  U  ^ S ? S i V k 3 .
fonwywę. PV jedtuesn miejweu eidłnwfiwiny »«fhee<».! 
pw ym om  w-zięliśmy I k a ra b in ó w  HiAseyforonych
i 70 jeńców  N a franci#  n v gd« ł 1 tolwomilein a 
Msgieiro-wcna o o łn ę ły  s ię  w m n k . .  o d d z ia ły  
nasze w  k ie ru n k u  Żółkw i Port jęliśm y krok i ce 
lont prswistirzynmmi*- dwlezogo poanw ania sie n a ­
przód Pod.ików.

Pod Janow ean zauw ażyliśm y P olaków  w uni- 
fonmaich rosy jsk ich  7  sz-taindarami TfbwwńSkiaw.

Szef szitabu gen. W i t o w s k i ,  giuMc.

W iedeń, 14 *ły®*»»» (Telef.) Z# >sa*j * ■•i; '-""iw \  ̂ jv'j -
doaiowzą:

ProaydeJtt uniiwAirów a^publilki w*e.kicj Ma- 
stti-y.k p rzy ją ł delegata  rady  narodow ej u k m ń - 
skioj Im  dhiższom potsfuic-łKi.niu. Po faoBfBreneyi 
o.-^i'iadK.«yl d ek -g a l 8rnoll Sfioclk', -że *  p ite b ir^ u  
konferem -yi jost. ba-rrttzs) zudow nlony.

nnengH - m ^ w a m s

k tó ry  radtelijrtm y ujracc ty całości nn naiszcj 
■wystawie. 1 ’rzed indy k ilku  z tak im  b o g a tjm  
plonem  hołc-ndordUch m otyw ów  jm w rócił do 
ltas p. Markowicz., odśw ieżony i wkąpcay z po­
wodu now ych w rażeń, -które wzibogaciły jego 
nmilariŁką ]>nlct*.ę dophw m m  wrażdń z ic»bc=e,go 
d o tąd  św iata. Nie w atim ny, że i dorobek  p. St. 
C zejkow skiogo w ynagrodzi sztuce wispćde-zcknej 
polskiej, jcgu> k ilku le tn ią  w: k ra ju  im obecność.

Ilek roć  p raychodat paitraeć n a  a k warc.de i" a- 
ł a t f t .  ogtim kić ąrt#si ltażdccro miłośnik!* pe j­
zażu podziw  nad  Imjriością po«*ysiówf, braw urą 
i -soczystością pędzla, 1 ba jeczną w erw ą techniki 
w ydobyw ającej nrąiświetnćisz-e e fek ty  k ilkom a 
najpospcP tszem i k leksam i. Św ist okrobc Bystny, 
gdzie a r k  s ta  jarzęby wa stale, dostarcza nm nto-
iv y  zerpa.icj jlościi mot.yWów. kcóre loai pwze- 
miosi 11? papier z bajeczną m aeeteryą i wrrtijoz- 
tw em . Czaisa-mi tęsknić  jed n ak  wy puda za tym  
szlachetnym  "spokojem  i m onachijaką rozlow- 

n o ś c i ą ,  jaik ie-i p r e b ę  d->ł p i z r d  c w i e r c  w c o lc io m . 
m»ki,iąe sw ego ..B enedyktyna . 7 w s.łorow

ów czesnego Fałat* nćc już nie po-zir.rotało dla 
dzisiejszego i z pw fnośoią on fium by się n;o 
zdobył już na ów -nodz-aj te-fbnrtc!, przed k'tóryrn 
s taw aliśm y ongi w -niemej -kotutc-molacyi

]Jrzedfitaw im ł p ijzażu  ta trzań sk ieg o  i
T e r l e c k i  posiada bardzo iudyw iduahią, 
pezejr/.ystą teehrakę. k tó ra  jego th.tezańskł-m 

ntoĄ-wóm daje  5pecynliiy koloryt, i typ . P rz y ­
pom ina on  silnio irnprcssyr.nż.rtćw francoskich , 
k tó rych  tlom aozy n a  sw ojską mowę Podhala. 
Baudao ciekaw ą próbą u jęc ia  lej m etody  w pej­
zażu m iejskim  jest „W ejśeće na Wawel" i ..R y­
nek  k rak o w sk i" , w ybornie u ję ty  w phtm ie, >-

żyw iony czc rwonemi punktam i. Żar skw -ł-i le- 
tnic-go oddał tu  a rty s ta  św io.nie. a  całość ma 
dużo e-rYgzialnego wclziekii.

l lw d w "  Mftereswjąey cykl pejza-żów ..wojca- 
» ir‘ z. głośnej, m iejscowości w ęgierskiej Da- 

M y.a daje p. I- P  Bo t r o  w s k  i. bą iwa kol< rv- 
stycz.ne n c ta lk i pejzażow e, z k tó rych  każda 
msi iaki.ś nKK‘oio.j.'-zy ton i odrębny ch a rak te r, 
a w crtośoi fv.iorzy in terosującą kolek; *<j, k .ó rą  
zaliczyć trzeba ćlo wartoikdowych j«oz>ostal >śoi 
7. w  eikiego era su św iatow ej burzy, iw iąz^n rcb  
% polską m arty ro lo g ią .

Boga/tego i m tefesując-ego zbioru pejzażów  
dopełn ia ją  obok zbiorowej w ystaw y prac Bro- 
nfisł»w\- 1 lyehtor-Jam ow,-k>i, o kk jrc j już p'- 
saliśm y. p race pji.: A. P  r  o c. a j ł-o w i c z a  
..Szacnowjiica- pa l", .,Pejzaż w iosenny , J . 
K a r s 7. n i e w i c z a  pełne swoj-kiog;^ senf.y- 
n ientu, ..Jezioro N*rocz na L itw ie", L. K w a t- 
k"o w s k i  e g o  ..S tudyum  koforcce" 1 R y k  a- 
1 v fracrmeniY pejz«>.u tatrzuńskćcgro. wre-szc-is 
Jwnc* B u k u  w « k  i e  g  o ..Drzawto". P e r Lr et
śpiew aczki p. Dorio- B oguckie' I n  osiat-ni 
zw r? ,«  r.wagę śnnalą, a jak  w danym  w ypadku , 
zu ju ln ie  udaną próbą p o rtre tu  rozśm ianego. F- 
derzające podobieństw o rysu  w. u ję tych  w u- 
sui-iechn rozlew nym , je s t irozr iąziwiiem jedneg# 
7 truunic-jszych problem ów  ntalarskieh'. deko- 
i-anem  z talen-tam i b raw u rą , k tó re j w dcĘ  cli 
czasow ych p racach  p Bukow skiegr) jeszeześm y 
roe upotkali. TT’.'

*■*»» im *n u
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(K areep. >Nowuj lteform y*).

L  w ó w. 9 g ru d n ia .
Zitu Lwów dobrze obc/wią-z-ki i  rwlę kresow ego 

m iasta —  ty le  już rany. dzięki swoimi efcspo- 
rWUrtffceimi polożoindu czub ze je s t  strażnicą. Itero 
c:<yi,o>.noiśicj i ni»’dy je j oczekiw ań m e zaw iódł. 
Mężnie tw^nil pczed wsze-lakiem b a rb a jry ń - 
stw ora wyEscJkieg-o .dzielą ku li u iy  polGlktoj, bez 
źs clswagę? w rJianki, za cenę nnjvdększyoh ofi-ai 
by ł je j nic~lorn.ro.In  puklerzom  i ze sw ojej po l­
skiej llnri, choćby pod najcięższą p resyą  nigdy 
Ł:.e icoezedł.

Jasko ty {)0W9 m iasto kresow e, ted y  ehnograft- 
cznro niejodii <iito i ja k o  w ysunięta  p laców ka, 
narażćtia  w biegu dziejów na różne zaJewy i 
|>f5»¥cene ncjazsly odp iera jąca, nie m iał Lwów 
ixvl zebnycii w arunków , by zn b ły a iać  taką  
rdzewray i w  Kwojsko.ścś sw ej dosto jną  k u ltu rą , 
j.ik  I-Irolków, ani taikiini św iotnyni polorem , ja k  
Waiiyzanwa. Nic by ł n igdy  s ta łą  k ró lew ską &L> 
boa, Ele p-cjął itiyskotliw ej dworaośicś. n ie z-do* 
byt eCucodumnej p a ty n y . Siniej w y g  l ą d a d ,  a 
więcej b y  1. W szystkie niedobory , wym ikająco 
/. 'p.ntcżeinia sw ego, w yrów nyw ał -wielką *awnie.n 
imk-łą n tii^dow ą, pow agą w  pojm-owainiu c-bo 
w i.p.l.ów społecznych i tą  wreszoie g-oracą miło. 
ś d ą , ja k ą  zna ty lk o  eyp-1 n a  złe  w ichry 
wiemy. Często się m usiał L » ó w  dieiniiowac po 
litycznso, d la teg o  w iecm łc  m iał p rzed  oczym a 
tw e sam ocłcrcślenie: często słuchać m usiał za­
przeczeń i d la tego  w łaśnie o sta ł się  w swym  
polslidimn ■charakterze. P o d  tym  -wzg-hylem nigdy 
i:;e znał kom prom isu.

K io  wkfeisJ bo m iasto w owo niezapom niarm  
divi z początku  lis topada ubiegłego roku , w 
ełfwfiili bołesnej nicepodziamki itkrtuhislkiej, tak  
d ' ‘wciipflho i złośliwie nkartoiwainej przez cofa 
jfjs#ą się  A lustryę, — kto  je  widział, ja k  było 
zirnębronte i ogłuszono pod ukraińsk im  luiwtom, 
k to  patrz,yt na. te g rupk i iadeligofne-yi, snu ją  co 
się po ulrrainh z v, ynuzem dcpreyyi i rozm aw ia­
jące  fioepftmn o  w iadom ej w szystkim  tajfinniCy
—  ten chyba bez żadnej w ątpliw ości m ow ę to­
go zi.iilfcłcgo m iasta  rozum iał. Po lsk ie  byk/ pod 
miTzu.eianą, przem ocą na ra tu sz  w e tkn ię tą  flagą
— i ptoteltą swą w cię k rw ią  Ttdeoobytoaie p o d k re ­
śl iło.

G dyby Lwów w tedy , 22 lis topada. g d y  się 
Bcsonzoila-ny i siaraiwiwiony w ydobył t  ukraiińsko- 
pru-siko-iuidiiwaekiej m atni, był o trzym a! Kir 
miatfc k ilku , k ilkanaście  ty sięcy  odsieczy, nie 
pi zxwywciiby dziś tak ie j recydyw y . Zaiste — 
»ł»S d a t, rpii euto dait*. N ie rozgościł się jeszcze 
wi/wCEOB Ufetiuńi&c w całej Gadicya w w im diiiej, 
n ie  -zagrabił re jonu  naftow ego, nic -tą w o  wał a r ­
ie-ryj kom unikulcyjnyeh — nie m ógł w ygradzać 
Lw ow a przez odcinanie mu dowozu żyw ności. 
N ie w yciskał worbunW em żołnierza z prowkrccyi, 
nic prow adził -wymiennego kundlu ty m  żołnie. 
m *m  z  Pelblarą. W ów czas były  to luźne, źle zior- 
gan-Szwwun© bandy , m ające nioffaanycih, nrało irf- 
te łig m tn y ch  oficerów  (w yjąw szy garść  P rusa­
ków , wyłowiitonydi z resz tą  zaraz p rzez legróni* 
s tów ), k tó re  to  bendy  pierzchały  w n, jh d ż ie  na 
w i#ck  p e d d id i  cdd-zialów, lub d a w a ły  się  roz­
b ra jać  n4edo£iG8iUko«i i kobietom* Po mtieaiąran 
6yfjuacyu. zmienito, się znacznie. U kraińcy wyży- 
sk a li ten  czńf, ja k  najlep iej, uniaiiu!iiaijąc sw oje 
skunowrisko, podiczas g d y  niew ielka od początku  
lii zha Młsaofgo wioj-ka, nio m ogąca żad n ą  m iarą 
podo łać i law indy kow aniu  pro-wincyi i utiz.ym a- 
idą Lwewin, to; n ia ła  z d n ia  na  dzień. S y t racya 
nieperw ta i zao strza jąca  się z każdym  dniem , 
p r z e d  ś w i ę t a m i  B o ż e g o  No,  r o d  z e -  
n i a s t a ł a  s i ę g r o ź n ą .  Niezuponiniintia bę 
dale tai k reso w a  wilia, uh k tó rą  R-usini zapow ie 
dziełś a ta k  m i m iasto. W ten  w ieczór cztir- , 
dzw jsiiąoy  kroplam i odw ilży, wtał żołnierz p-d- 
fcki na p o ste runku , pom ny bbietinrcy w roga i 
d rżąc  b przcni'kblweg-0 zim na, nurzany w  wodzie 
i b iocie p o  pws, p ilnow ał miasta-, pr^eżyw ają- 
c ig o  w i a jsinu tn iejszej. połnej nerw ow ego na 
p ięcia ciąży, w ieczór w igilijny. Żołnierz potoki, 
po CEte«xx-iii la tach  w ojny , wrórawszy w  progu 
rodzinne, miuciał w  ten  w ieczór pełn ić  swój że­
laza :v  obow rj.zck: poszedł głosow ać uu plcbi- 
ecycie krctAOw ym.

ll i ja ły  g łu ch e  św ięta w trw ożnem  oczekiwn 
n-iu cceraa gorszych w ydarzeń . O krążony zc- 
v.wząd pracz w roga Lw ów , jed n ą  tylfao jedyną 
nicią p^Jączony był z Polską, a, nić ta. —  w ciąż 
rw a ła  sic, Syzyfowym wy-siłh kun trzeb a  ją  b y ­
ło SECEwpłeini siłami napraw iać. N ie sposób po. 
liczyć, Me ra sy  kładziono na  mowo w  łem  sa 
mcm m iejscu w ciąż zryw ane szyny , ilek roć wią 
zuno m osty Me razy  odbijano tę  sam ą Mszanę. 
To znow u zd rad z ieck a  ręk a  p rzek ręciła  nocą 
z^notriicą  i cudem  ty lk o  uniknięto  k a tastro fy . 
M iasto zaś s ta ra n n ie  przez w roga blokow ane, 
zaczęło już zapom inać, że isitinieje m leko, m ą­
k a , jarzym y, że jest i;a  świooie ludzki chleb. — 
Droży zna jirzed inwazy-jna zaczęła się w ydaw ać 
tan iośc ią . N iedola doszła do ze-n‘tu , gdy  -z od- 
k ręconego  k ran u  zaczął się duby-wać zaimias-t 
w ody, ehsraik teuystyczny syk , a  następ-nogro 
wiec0c«-a pogasły  w calom mieście św ia tła . — 
W  ciem ności wsifeucłi-iwali saę m ieszkańcy w h u k  
a-rimtut, bcm bardiujaoydi m iasto , w złow rogie pę 
kan ie  sz-rapnołi. Lecz bardziej, niT kula., łub g ra  
mat przerażała, m yśl, co się  stan ic , g d y  w ejuą 
U kraińcy. Lwów postanow ił -bronić -się do cela 
tu  i-ego jcłmi —  więc w  raz ie  p-rzegttuicj c z e ­
k a ł a  g o  n i e c h y b n i e  r z e ź .

Głód począł pokazyw ać sw ą b lad ą  t w a *  ~~- 
z brolleu w edy, ze złej w ody  studziennej ją ł  sze 
rzy ć  -się ty fus p lanirsty .

Miasto, w k torem  nie m egłeś b y ć  -pewnyni 
del<v i godziny, albow iem  gruniwi dosięgał ludzi 
w m-leeckaimach i ełosplodował p « d  mogofca a a  u- 
liey  —  pecz-ęło się wy-ludniać. /.ac.zę-la się  wrę 
drów !ta na  zt-chikl, z-wlonizcza d o  I\ rakow a. —■ 
T ym czasm i gratehnęta wieść o u p ad k u  L w a ,  
k tó ra  aeąm ild k a rn aw a ł w K rakoraie. (.możemy 
I.w ow  zapewmii-ć, że żadnego łka-cnaw alu* w 
K rakow ie imc było. P-nzyp. rod.), zaś W anszawic 
pize-iaraJa zabaw ę Sylw estrow ą już o  3 ciej nh-d 
ranem . --

Su.vlo się to  je-omak 2aip<rlnie nieptJtitsebnae, 
albow iem  wńodoiność b y ła  z granit-u falsizyara. 
Lwów trzym-ał saę ciągłe, trw a ł w swym ( te iw- 
nym  upoaze, w ypełn ia jąc  j>dcn z punk tów  V .1 
stm owskacgo jwpgraimu ^yolro/j-owroga: ofcre. kał 
się k rw aw o na pdeb-iscycie krsooiwytm.

Aż p-o nocy stras-z-dejszej od wrJzyvatkic!i po­
p rzednich , naw et c d  Sylw estrow ej (bowiem j 
Lw ów  ittifcl sa-i-rgo S y lw estra), -gdy żeguadaś -oy 
się już  z w szelką nadzieją , nadosizla '-czekiwarra 
pyrii-oc i  roz-pociz/;ła się ofenzyw a.

P i«ś<  leń u Krainski p ę k ł i poczyna się rozpi-

n a '. . Ale nad  m iastem  w ciąż jesz-cze g ra ją  ariiuw 
ty  i g ęste  pcerski sp a d a ją  g rad em  huczącymi. 

P leb iscy t trw a . f m w.

P I ł K f t S I  fi l o a l f c y s .
L w cstya  zw alczania  bolszewu-mu rosy jsk ie­

go jes-t dziś zcgadnicniem  najw ięcej iłte re su - 
jącom  opinię francuską . P ew racd  do tej ep-rawy 
słtaie »Tecn]pfc«, organ  ministe-rstwa tp-raw zagra- 
nicznycłi, któ-rj', pug-udziwszy się z zasadą nfc- 
interw eneyd zibdo-jne-j silam i koalicy i, p-ropagujt. 
z tem  wt-ęksaym zapałem  użycie przeciw  bdeize 
wtsnKoiwś eh  państw , na  g a iz a c h  Rosy i powis-fa 
ły-di, a firzedew ęzystkiem  P uL ki, p rzy  k tó re j 
po-miotcy m-oina będzie »odągnąć  najwięScszy 

] wy-htó, pjv,y na,i m niejszym  nak ładz ie  siD , »nto 
nttniżftjąc rów nocześnie na śm ierć F-razicuŁÓw, 
Aiigkiko-w, W łochów hib A m erykanów *. Prócł, 
Poiciki bieniae jedtia-kże »Te-mps« w -raichuibę ta k ­
że Ufcraińę. jak o  nm-zędzie anti-b-ołsizewickie i 
to  U krainę P d tlu iy . »o d ryw ającą  się <xł Ucsyt 
rcwó-lucyj-ią i ba,rdzo pod w zględem  ag rarn y m  
radykaiinn*, gdyż P e tlu ra  i jego w a ta h y  s ta n o  
wią dziś jodyną silę-- is to tn ą  n a  p-ołoclinio- 
wBólicdZi.c R-csyi. 7, p-uiikf-n w idzenia pczy ty - 
WTOyąh sił notepałruje też sTem ps« sitosun-ck k o a ­
li -y/i d o  FkiWcicgo K om itetu N arodow ego w  P a ­
ryżu i do ^a-czohrika P  i łs  u d s 'k  i o gn-. Wy 
w ody »Tomipsa« 'pomii^szczamiy w d-osłowinym 
pi^ck ład^ ic  tom  u^ęcej, że są o-ne w stępem  di. 
dysfcuny" zugram i-znej, k tó re j puinktein kulmin-a 
cyjnyim by-łu m-OTra Pichonu w padamemcii. 
francusk im , w ygłoezoiKt 30 giudlnla.

?-lsikii.eią oLccsiie draa rząd y  pctoJtie — w y­
wodzi orgolu- p. Picho-na p-o uwugacih WiS-tęjrnyieh. 
iraizmaczionyeh -powyżej — j-edon, któ-ry nie inożo 
w yj«ć z kraJjną -dnugi n i e  m o ż e  dio niego po 
wrócad. W Wa-razawic ukceiatytu-ow-ał gem. Pil* 
amM ci JVai.il, ziożo-tęy z patryofycrzim di socyałi 
s łów  i ró-żiny-ieh sti-oimic-l-w umiarkOłwamyc-h, ma* 
tomiaiiit w P aryżu  istn ie je  potoki Koroite-t N a 
ro-dłow-y. -pCbia-daijący jt-dynio u-anaunie -rzijdów a* 
liaijłókiun. K om itet parysk i zapew ńia, że P ó ła  
cy p ru scy  i g a licy jscy  eą z nim  w zgodzie. — 
f te y ja e M e  jedlnaik gen. Pitoudtekiego ośw iad- 
czają 'lo sw ej stro n y , że zgoda te , eipowrodoMa- 
na w zględam i po lity k i w ew nętrznej, n ie  pr-ze- 
sEkadzu, f5«lako«n z P ru s  i Galłcyu w uianaiwamfiu 
najwyżHzoj -wiadzy g en era ła , od k-t'irego żąda- 
się tyłk-o utimiiraemi.i mioś^teuwaya, zlożoneg-o i 
z\ wrólów więcej zachowa.wezycli. Dyp-lomacya 
li ancu^ka poehle-bia sobio, że p racu je  n ad  pogo­
dzeniem . Lecz, ab y  odegrać ro lę pośeedniiilta u- 
gedow-ego-, tr.zeba w pierw  być sam em u w  rów no 
w adze irmylzy oii-u otooMumi. Ozyż je steśm y  w 
tom ijełoż.eniu?

> Kto-/, ściśdej odzwien-ciodiia i ogdąd\ naMódt. 
pirpfciego: gem. Piłsudski,, od eze-kmi ty g ed m  
osiadły w W arszaw ie, ozy K am łto t Nanodowy. 
m ajacy  z daw na siedzibą w łtaryżu?  N ie lckce 
v;ażąc w lóczeni usług, oddanych  p rzez Komiiitcit 
.*pranv'ie a lian tów , należy  przyznlać, że raątl watr 
tr/owwiki róaparaipłza o  b f i t  e  z  e m  i i ba  r- 
d z - i e j  b c z p io  ś r  e d n i e m i ź r ó d ł a m i  
i n f o r m a c y j  N ależałoby więc comajmrjiej 
z roiwtną bacanctiolą p rzy jm ow ać reh icye  obu 

Cóż się jed n ak  dzieje? Podcaae gdy  
cr/.lcruikcwie Komiteltu Naiiiódou-cgó m ają oo 
dzienny dostęp n a  Qua-i d IO rsay (minuaiemsibwo 
syfim Ziugratniczmych), F rancy  a  nie pcisłala do  
tąd  żadr.irgo przedstaw icielu  dyplonnaitycizmego 
do Warsasawy Dcpie-ro przed kifk-u dnisinn 
p rzy b y ł do P ary ża  po ruczn ik  He-mpe»l, aidjn 
tn-ol gen. P iłsudsk iego . W  niijbliższym  tygódmiu 
.-rayijcdaie z a  n-lin delegat podityozny rządu  w ai 

sK®w«kie©ą. Zosta-scmy na boku *Htoię sp-oira, 
ddóląicego gen. P iłsudskiego i K om itet N arodu  
wy: czyż bez w zględu na to , oo się rayśłi może tu  
kie pustojjiGwuime nierówn-ołniorne doprow adzić 
«lo eprawicdliiwej i rychłej zgody?

*-Pewkj k to ś , że są  to  k w esty e  form alne. Czyż 
w ięc zecłfce się d y sk u to w ać  o  istocie sporu  
ta k , aby  nairód francusk i m ógł w yhiorać m ię­
dzy .[johityką gem, P iłsudskiego  a  K om itetu  Na- 
rodów ego? N ie  ż y c z y m y  s o b i e  t a k i e j  
d y s  k u r. y  u, gdyż oz otaczałoby to  mięszamie się 
w wówmoftirzme sp raw y  Polski. G dyby jedmale/c 
prólo-wn.b) się do trzeć  cło ją d ra , iłetż zagadek  
stan ie  przed nam-i1 W ja k i sjj-asób jeól to  m ożli­
we, że łto lskę uosabiają  lu d z i ',  k tó rzy  już  od- 
tLnwua nie pokazali się w k ra ju  i utór/.y b y n a j­
mniej nie są pew ni, ozy Otoka id i  fW .ró t  tiry- 
umfałmy? W jak* sposób je s t to  m ożliwe, by 
przew óz w ojsk  polskich  z {rautu Ł aajódn icgo  
do P<Vl«iki by ł zaw isły  od zg-dy  i p ro jek tó w  p e ­
w nych osób. k tó re  nic zaliozialją< się d ó  p rzy ja ­
ciół olvrcnego -rządu w W arszaw ie? Ozy amniu 
pn lska  ma służyć  in teresom  parrtyk ula cnym , czy 
spraw ie narodow ej eałej Polski?

»N-ie ulega- -kwostyi: s ą  t o  s p r a w y  z a  
d z i w  i a  j ą  c  o s  k  o m p 1 i  ik o  w a n e. Nie u- 
lc-.ga też  w.attpliwości, że z tak ie j odległ-ońci n a ­
w et -na,j bardziej zrów-iioważicma. poik-yka może 
zaw-od-zić. Lecz mim-o w szystko , trzeba  nasn p o ­
lityki zrów now ażonej, a  n - ie  p o l i t y k i  a- 
m i g  r  a n b ó w«.

T a  ostfutaia a luzya  p-cd ad-ro-cm K om kotu  p a ­
ryskiego mówi w ięcej, n iż cale paprzeidnte wy* 
w ody, tonm , k to  zna tr a d y c jo  pc3ityki fran ­
cuskiej. , , _

Ihtzę czyny  sym ąaityi, k tó rą  darzy  j-Jem ps« 
rząd y ' P iłsudskiego , w j chodzą na jaw  w  tym  
sam ym  niu-niicrze '/. racy i lelc-gramu z Genew y , 
donoszącego, żc do 1’uchs (g*-<.vnitłt siza a-j< s  
austiiyaiciku.) p rzybył spiecya-liAc z M arszn . y 
przysłainy w agan , p iw aznaczcny d la im-syni, 5 k tó ­
rą Londyn w laśuic co  dopiero  uiwiorzytol wł przy  
; >neraile Pitoudski-mc. Wiadlomośi' to  c iekaw a o 

ty le, że nie dotąd  u nas nie w iadom o o tom, aże­
by A nglia W iała zam iar w ysy łać sw ego p rzed ­
s taw ic ie la  dyp lom atycznego  d o  W arszaw y . —- 
ó io  escfcaiwKK’ są uwagi »Ten*psa« z tej ckazyi. 
U -i lo clibdzj o p o p u l a r  n  e g -o  - n a c z e l -

n  1 fc a  ir a  ą  d u p o l s k i e g o ,  d-onoszą nom ,
że gcjicmał za-żaduł w łaśnie od  er.r.onty, ab y  -nie 
ód n r  w ‘aha m u ponsocy czynnej i m oratnej. gdyż 
jego ty lk o  Ldtotay w p łjr s  n a  m asy m o ż e  s k u -  
t e c p  Ji | l o ^ p o w s t r z y m a ć  l a k u j ę  J to  1 

z o w l o k ą ,  s tanow iącą  oboon-.e najw iększe
„ i c L i p i L f e t o . n m  M t* .  , * « » *  * « •
Pik ądsk iego  będzie z pew nością wysłucamne 
przez g ab ine ty  ałia-ntów

f,T i m « s łt o rssjęździe 
b s J iz e W ilS w  pelsfię.

L ondyńskie  *Times«. k tó re  w Oiatatnieh cz.i- 
- z-ami-es-zcizają o Polsce i wy.pęidkac.-h poi-1 
skreih wy-cizeipujące inform acye sw ojego  lt-ore- 
sponidenta rrir, Je ffr ie s ‘a, w  rnujmerze -z dnia 20 
g rudn ia  za-ndesziCŁają natstęipująicy ar-tyikuł tego 
pub licysty :

-j-Pcli9cegroz.ibolszeav.izm. W w alce z nim Po­
lacy  liczą na nwćj ipatryotyznn, w strę t do im- 
poiitiu ro sy jsk iego  i relig ijność, n-ie j'Ju®walajacą 
mdrolować. P am ię tać  jed b ak  iitflcży. m w Ro­
sy! boŁszem izm woiąż je s t silny . F*hiuj<nie po 
w siaoh, lecą  w  miiasŁach p an u je . W  P e te rsb u r­
g u  roi® aKazi^je się  j j ż  w ięźniów  jmi*iwi:e, lecz 
oznttoaa fecabę miających b t ć  straieonyim-ł co- 
dżiksaaie 'wtoile 'wybo»-u d y re k to ra  każmi.

Ikds-.rwaam -ro-yjfciki wsMycha do Pcdsło’ — 
W abią g o  m iasto  b o g a to  i zasobne: ■*Przeniesic- 
m y shwoją dtóalaliność .do ' Wamsziawy, to 'rraKz 
tó l  ra.tjbl-i;Ż6Ły« —  pisze »Tr}'buna« bolęjzewd- 
dka. N aj iaa- te n  ipuzygo-tow-ują em isary.isze, za- 
sobfni rw igo-tówikę, ąnnze-ważnie -uiki-Jiw ająey  ży­
dów  k-ość fpo-d iwizju-isk-a-mi .pofekiami.

_ Pa-tryotyzm-em sam ym  P o lacy  się  nie obro 
nią. T rzeba  p rócz  tego żołnierzy, bron-i i am u- 
nicyi. PoLaicy m a ją  około 20.000 ludzi ara Obro­
nę Iron tu  oid -Bałtyku po  K arpa ty . Zabra-no coś 
broni i aimmmiicyi Austirynkom i Niemiiciom; są to 
jednak  ityłko r e s ^ k  i. iMają jt j jdfużo Nśennlcy, łoez 
ja j Polakom  -nie dadzą . W climdli -ziuwieszonia 
broimi -mieli Niemicy roa L itw ie 200 do  300 ty się ­
cy 1-jtdz.i ipo-d w-otlzą gem  H offm anna, wsław io­
nego iw Brześc-iu. Pio tąd1 by li iizolatorcm, odldzic- 
lająjcym bd.szcw-Bm o d  Pclf/ki; te raz  są jogo 
przcwodiuilki-em i pi-zcdowlniikiiem. P rzy  -cofaniu 
się wojsik ka-rność ich p ry  ła , a ofi-cerowie u- 
traymywal-i je j rósgliki -ztiziwiala-nieim na różne 
w ybryki i na sąirzcdaż btttnL Ale kom u? Bol­
szew icy są  ty lko  w rogam i ludzkości, nie zaś 
smecyalnie Niemicó-w, a m ają  pieniądize... rFak 
znlkmirtł jjiainld.el b roni in.iemiec-k.o-ilm-lszjewrrkiej. 
Haiildel ruchom y: Niem cy cofj-ją s ię  se tk i kil-o- 
rnetirurw -km FóSsice, jak o  sltmaż iprzedm-ia bolsz.e- 
wii-ł ów, k tó ry m  te ru ją  d ro g ę  i rozbrajają ich po 
drodze w  -broń n-iomieóką

Utorowainą p racz Niemieów -d-uogą. k ro czą  to k  
uzibrojeni h e l  zewrócy i palą, rabują , -.pus-tos-zą. 
Ofia-rą ty c h  m onlów  i g rab ieży  ipaid-.iją pioedc- 
wiszy&tTń*iom P o lacy . A by ły  w ypadki —  k o ń ­
czy J-effries, —  że Niemicy, k u  sw ej hańbie, 
cizynue uiezcsttnłiczy li w ty ch  rozbojach.

F f i J d  S l t f i ł  s  t t l  u l  e j  i t l l l z l e  

m d m \
W  niek tó rych  dziennika cli k rakow sldch  u k a ­

zało się tw ierdzenie jak o b y  zb ie ra jąca  się z ini- 
c y a ty w y  naczelnej R ady Ludow ej poznańskiej 
R ada N aczelna N arodu  polskiego m iała  z a s tą ­
pić lub  usunąć  Sejm k o n sty tm  y jny , powszech- 
nem  glosow aniem  w ybrajiy . W obec lego  p rze­
syła. mam baw iący iw Flnaikoiwie- powef W ład y ­
sław  S e y cl a  następ u jące  w yjaśn ien ie:

R ad a  N aczelna N arodu polskiego nie ma być 
zgoła zw rócona przeciw ko Sejm owi ludow em u. 
Głownem i naczelnem  jej zadaniem  m a być re­
p rezen tow anie  opinii narodu  w-oboc rozpoczyna­
jących  się w P ary żu  konfercncy j m iędzy p ań ­
stw am i i narodam i sprzym ierzonym i aż do cza­
su, dopóki się Sejm  k o n s ty tu cy jn y  nic zbierze. 
Z chw ilą zeb ran ia  się Sejmu k o n sty tu cy jn eg o , 
R ad a  N aczelna N arodu  jiolskiegu się rozw iąże. 
D alszem  jej zadaniem  będzie jednoczyć naród  
d la  zgodnego w ysiłku  w  ciężkich chw ilach, 
k tó re  k ra j nasz przechodzi i w pływ em  swoim 
łagodzić  w alki p a rty jn e  i stanow o, co n a jle p ­
szą da gwaram cyę, że Sejm  k o n sty tu cy jn y  
nie ty lk o  w  najbliższym  po w yborach term inie 
się zbierze, ale rów nież, że p racy  jego nie za­
głuszą zb y t zaostrzone nam iętno fc i stronnicze.
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* Ziarnin Przem yska*  donosi:
N a o-kręg w yborczy Przem yśl —Brzo-zów— B ir­

cza N r 4(i zgłoszono nbstę4mrjącyc.h k an d y d a ­
tów  d o  Sc-jum polskiego:

1. d r  T^aon-ard T a r n a w s k i ,  edw-ofeat w 
Przamyśliu. 2. Ks. d r  W ojciech T  o m a k  a, k a  
toobefui seaniiaoryiu-m żeiisklego w Przem yślu . 3. 
Marcih P i e j  k o ,  roho tn ik  zamicezikały w Dro* 
hobyeiziu. 4. J a n  K o r z e  ńysy-n A ntoniego, ro b  
nik, zzi.mieszlkały w Biraownicy. 5. M arcin R a - 
d o c h o ń s k i ,  rn-lnik, zam ieszkały  w Bolo 
sfrajszycfiich.

R s a m  f/ote-kio c i c s 7. ywi s k i e og łasza ją  
nsistopn-jącą, kompiromisow-ą listę  stronnictw  
polskich:

i .  TadouBK R  e g  e r, re d a k to r  w Cicwzymo. 
2 Ks. Józef L  o n d z i u . w C itozynie. 3. D r R y ­
szard  K u n i c k i ,  lekarz  we F ry sz ta d e . 4. K a. 
roi J  u n g a ,  ro ln ik  w Żukow ic Górnym . 5. P a ­
weł B o b o  k, pir-ofecti-r sem . -w B obiku . 6. Je rzy  
K a n t  o r, przc-wodn. pa-zym. orgairoiicacyi ga r- 
n ikćw . 7. Rudolf K o ł a c z e k ,  rol-iuk i wrój-t w 
Zohrząd :;-yv-ica-eh.

W  N -o w -o t a r  s z c z y ź n  i c (okręg wydi®* 
-czy 3'J-t-y) panotjc w ielce żyw y ru ch  wy boa cr/.y, 
a 'obfitość Salt i kandydatMi- n a jw iększa  d iy b a  
w G alicy i. D ość pow iedzieć, że do  d-ria 9 b. in. 
zghsrouiio w  głów nej kom-isyi wyboiuozej w N o 
wym  T arg u  17 lkst wy lMrcayclt (w K raków  ie 
ty lk o  10). M iędzy Rs-taoni są: socyalrotycwna. ka* 
'e-li-oko-łudown, St.upińszezyków i P iastow eów . 
Na jeiluej z f e t  znajdu je  się tak że  p o e ta  Knzim. 
Tetmaj-cn-.

W  Zakopanem , Nowym  T argu. K rościenku  
itd . o d b y w ają  się liozn-e burzliw e w iece.

K a & d o a i ia  l a k  a i  k ^ u * r . u
—  t o  —

P&1 « K A  POŻYCZKA PAŃ STW O W A . 
Pruc is n t  p ł a t o y  z a  e ± ł y  r o w  z  J r y ,  L o k a t a  
s a o u a i a  s a  % .  Ń t & p c  ta o & a a  s o w ^ j a ł c .

^ i s v s  w ! f s k a  w  K ra k c w is .
Kraków, 14 stycznia.

W csorai po potudniu pntybyła do Krakowa sani­
tarna  mifiya włoska, zlożoma z pp.: majora Morelle- 
go, profowu-a uniwerbyt-etu w Padwie, kapitana 

j (Jare-tta Braędy, poruczników A utoiJa Garaffy i Do 
And-rea. — Razom z misyą przybyły dwie panie 
l  »Gzerw-oaogc Krzyza* polskiego pp.:  Wjulhofska 
i Grabińska, oraz dwie panie z amerykańskiego 
j-Czoriwonego Krzyża* pp.: Marylska i Rakowska. 
Na czoło misyi p-zybył poeci Zamoreki, któiy, jak 
wiadomo, cztery lata spędził we Włoszech. Misya 
przyjechała spoc-yalnym włoskim pociągiem, w któ­
rym  znajdują się cztery wagony matoryałów ap te­
cznych, przeznaczone dla nas.

Jlisya przybyła z namiarem zabrania do Włoch 
znajdujących saj u nas chorych żohiiersy włoskich,

W torek. 14 Stv-vcuw a .

' iixInoi.’7. c ś n ic  p r z y w io z ła ,  z s o b ą  .60 o f i c e r ó w - i  żoL  
-ń e r z y  7 !i. arm ii  a u s t r y a r k k ę .  o r a z  (5 o f i c e r ó w  pol-  
h i c h  z L e g i o n ó w ,  t -w o rz ą cy ch  ; i ę  w o  W ł o s z e c h ,  
d ó r z v  s k o r z y s t a l i  zc  sp o s m u io - ś h .  a b y  o -br iedz-i-  
kraj i r a z e m  z m i s y ą  wr.-.cają d o  W lo e l i .

N a  d w o r c u  k r a k o w s k i m  o c z c k i - c a f t  u.-i p r z y ja z d  
nróyi c z ł o n k o w i e  p r e z y d y u m  P K. I. . .  p r e z y d y u m  

m i a s t a ,  p r z e d s t a w i c i e l e  w o j s k o w o ś c i ,  o r a z  n o l s k ie -  
ro » C 7.crwonGg'o K r z y ż a *  z ks .  P a sr le in  S a p i e h ą  na 

c z e l e .  U j e ż d ż a j ą c y  n a  s t a e y ę  p o c i ą g  p o w i t a n o  
r l o ? r y m : o k r z y k a m i  n a  c z e ś ć  w ł o s k i c h  g o ś c i ,  '] 

f  7-u iog ly  s i ę  one  j e s z i z e ,  g i r  u k a z a ł  s i ę  p o s e ł  Za-  
norski'.

W sa k -n ie  d' .vorskiin  p o w i t a ł  m i s j ę  p r e z y d e r i t  
F e d o r o w i c z  p i ę k n e m  p i -z n n ó w it .n ie m .  na k tó r e  r ó ­
w n i e ż  s o r d i e z n i P  o d p o w i e d z i a ł  m a jo r  M orel l i .  N a ­
s t ę p n i e  z a b r a ł  g ł o s  k s .  S a p i e h a ,  w i t a j ą c  rn isyę  
ń n i e n f t n  » C z 'e r w o n e g o  K r z y ż a * .

P o  p o w i t a n i u  s a m o c h o d y  o d w i o z ł y  g o ś c i  d o  h o ­
t e lu  S a s k i  i g o ,  g d z i e  s i ę  z a t r z y m a l i .

IV d n iu  d z i s i e j s z y m  c z ł o n k o w i e  m i s y  i w  t o w a r z y ­
s t w i e  c z ł o n k ó w  P, K .  L .  z w i e d z a ć  b e d ą  m i a s t o  o d  
g o d z i n y  9 r a n o .  P r o g r a m  o b e j m u j e  o g l ę d z i n y  W a ­
welu, k o ś c i o ł a  N . I’. M a r y : ś w .  K r z y ż a .  M u z e u m  

N a r o d o w e g o  i t. cl. P r z e d  g o d z i n ą  12 o d b ę d z i e  s i ę  
k o n fe -r e n e y a  w  P .  K .  L.. o  12 z a ś  w  » G z o r w o n j  in 
K r z c ż j i* . ,

.p

K R O N I K  A .
Kraków/, 1 1 stycznia.

U S Z K O O / P \ E  P O I łT R L T Y  MARSZAŁKÓW  K R A ­
JO W Y C H . -Tak jm  z az m c z y l i śm y .  w Muzeum Narodo- 
wc-m w j  .stawiono na w ałok  jaii il iczny p o r t r e ty  m a r ­
sza łków krajowye!) ,  uszkodzenie w gm ąK iu  Sejmu 
przez JM suiów w czasie  i tj i  k r ó tk o l rw  d> oh rządów  
we Lwowie.  P c r i r c to w  tych  je s t  9. r ozwi eszono jo w 
ś rodkow ej  sali. S ą  one p o tąb a n e .  postrzelone,  tak ,  żo 
e.icktórycli  m c m ożna  będzie doprow adzić  do p ier­
wotnego  U /.m i |  zwłaszcza po r i ło t  Andrzeja  lir P o t o ­
ckiego j o d  zupełnie zn iszcuu ij ' .  W y s taw io n e  są n a  
s tę p u ją ce  z n r z e z o n e  p o r t re ty :

t .u d w ik  h r  W od/ick i  — pędzla  H e n iy k a 'S ie m ir a d z  
kiego, 4 cięeia popraiłcznr, kilka d/.iiir. z ty  .-h jed n a  
na tw a rzy ;

f.oc-ri h r  Sap ieha  — pędzla  H en ry k a  R od ak o w sk  c 
vo -— le z o a r ly ,  tw a rz  cala:

J a n  l r T a rn o w s k i  —  pędzla l i.  iii dakov ;sk iego  — 
postrzei i  n> (najm niej  uszkodzony);

MikoDj Z y b l ik ieu i fz  —  J a n a  Maiejki — 7 cięć i 1 
pi hniącie bagnetem  d w a i z  cala) .

Wiaciysiaw hr Dzic.luszycki — H R odakow sk ie ­
go — ro z d a r ty  od uderzenie  kolbą,  k i lk a  dziur, jed n a  
w V.rcć'/io;

Andrzej h r  P o tock i  — pędzla  Każiiuifcrza Pochwnl- 
sk iego  — najbard7,iej p o r ą b a n e  szabla, i p odz iu raw io ­
na . —

10*s la c h y  k s  S a n g u szk o  — Tl. R o d a k o w sk ie g o  — 
rO p ionow ych  cięć w pasie  i p o s t rze lany ;

A llrcd  lir Potoi ki — J a n a  Matejki -  m a lo w an y  
na drzewie  w s k u te k  ezrgo  liczno uszkodzen ia  mniej 
widoczne-.

S tanisław h r  Badeni  — pędzla  K. P o c h w a l jk ie g o  — 
postrze lany .

W y s taw io n e  p o r t ie ry  z c iekaw ośc ią  o g ląd a ją  liczni 
zw iedza jący .

W Y JA Z D  M ł S \ l  A P R O W IZ A C Y JN E J .  M cz o ra j  
w i e c ł e n r a  cz łonkow :" a m o ry k a r sk ie j  misyi żywno- 
ścitw-ej b a w iąc y  w K rak o w ie ,  oi.uueili n a 5zc nuasto .  
Pp p u łk o w n ik  C r c r c  i po ruczn ik  Chairrfcey Me Cor- 
nii k w  towŁrzystwic- p. J e to w ic k ie g - r  i „ l icera  ordy- 
nam  owego wojak polskich , poruczn ika  Pfanna .  udali 
się o godził ,ie fi wiei zorcm do Lw owa, zaś profesor 
K ellogg i k a p i ta n  Czaj i powrócili  do W iediea ,  skąd  
u d ad zą  się w dalszą  cliogę. Misya w ciągu  dnia  węzo 
rajszPeio z w ied /d a  kuc im ie  w o jenne  i m ieszkan ia  lu ­
dzi rdrogich, obserwując, w arunki  egzys tency i  Bczpo- 
śrcdi ic zetknięci się cz łonków  z n aszy m i b rakam i 
w yw arło  na nich dLże w r a z m , a.

POM IESZCZENIE UCHODŹCÓW ZE LWOM V. — 
Z pow-odu n a p ły w ając e j  zc I w owa 1’aii ueliodzeo>/. 
z a w ią /a t  się w K r  kowic „K o m ite t  r a tu n k o w y  dla 
I.w-o-.Yn" cfiem pomii szczenią  uchodźców  lwowskich . 
Z n ades łane jN narn  (Uozwy Komitet.i ,  apeln iącej  do 
publiczności krr  ko irak ic j  o przyjgeie z pom ocą ucnodz 
com Iwowbknu. do w iaau je in y  się. żc K o m ite t  o tw iera  
z dniem  d z ń n j s z y m  pod k ie ru n k iem  prof  Lehr-Sida- 
wiń*kiego, (CoIIol-uui novum , II p.), B i u r o  m i e ­
s z k a n i o w e  c n a  L w o w i a n ' 1, gdzie  z jednej  
s l r i n y  p r z y ju n w a ć  będzie  zgłoszenia  w olnych  m iesz­
k ań ,  t a k  w" m ia s ia ch  j a k  i n a  p row incy i  —  z d m g ie j  
s k i n  w y n a c  do uwiń będzie bęzdoinnyc.h uchodźców 
ze I wi iw, by  tych ,  k tó rych  oszczędziły  ku le ,  n ie  do ­
biły  teraz  b rak i ,  n iew r goiły, lub w y z y sk  n ieuczc iwych 
gi-śpc-darzy. K t s h y  więc m ia ł  do  u s tąp ien ia  choć naj- 
ii.niej tzv i na jfkrm r.n io j  urządzo-ny po k ó j  w miaście, 
k to  z z iemian większej i średniej w łasnośc i  b y łb y  go 
tó w  jn zy jąć  choć jed n ą  ro Izinę bezm  crcsow nie  lub 
za w ynag ro d zen iem ,  zechce się zgłosić  bez zwłoki do 
u a szeg c  Biura  pot! ad resem  jak  v/yzej — z nadm ie-  
R icnen- .  na jak ieh  w a ru n k ac h  to czyni i wiele n a jw y ­
żej esób po m ie ś t ie  .noże, z jak ich  sfer spo łeczny<h, 
ozy z dz ie tm i  ilp. Pon iew aż  em ig rac y a  przyirusow-a 
I .wowinu już  się  rozpoczęła ,  parnię .ać  należy , że p o ­
śpiech g ra  tu  rolę na jw ażn ie jszą ,  k to  zaś miejscem 
sł r .zy l  nic może, niech z ao p a trzy  Biuro  - pościel,  
biel znę łub sp rzę ty  na jp ros tsze  dla u rządzen ia  k il­
k u  jiekoi g tśc in n y c i i  n a  th w i lo w y  p r z y l u u k  niezl.ęd- 
ne. Na ten  ecl i ofiary p ieniężne chętn ie  Kom ite t  
p rz y jm o w a ć  będzie. Godziny urzędowe od 9 — 12 i od 
b - 6 .

Sk ład  K t m i t e tu  ra tu n k o w e g o  dla l i ro w a  jes t  n.i- 
stej jacy- A nna  Orłowska,  M arya  K o ry tk o w a .  A. 
Źok S k a isz ew sk a ,  nrof.  C iechanow ski,  prof. J. G od­
lewski. jun.,  prof. K .  K os taneck i ,  prof. L ch r -S p la w n i­
ski.

•ł L U D W IK  R E G IE C . D nia  U  bm. u m ar ł  w K ra
kow ie  w  59 roku -życia L u d w ik  R  c g  i e c, s ta r sz y  
ra d ea  budownit  Lwu w  n am iestn ic tw ie ,  s ta le  u rz ę d u ją ­
cy w K rak o w ie .  Z p ow odu  śmien-i  sp. L u d w ik a  Re- 
g icca  t rac i  techn iczna  wie i z a  po iska  j ed n eg o  z n.-ij- 
zdc ln ie jszych  swoich p rzedstaw icie li  w zakres ie  b u ­
dowli wodnych. W y ch o w an ek  szkół  polskich  w  n a ­
szym k ra ju ,  szko lę  rea lną  skończy!  w K rakow ie ,  po 
czem u iudya  dalsze  e d b y l  w po litechn ice  lwowskiej,  
gdzie i.rltze pr/.ez l a t  k i lk a  był a sy s ten tem .  Poświęci!  
sip b u dow lom  w odnym  i ja k o  u rzędnik  r.aniiestmer . .a  
zają ł  n iebaw em  w zakres ie  tej spccyalnośe i  bardzo 
p o w a ż n e  slanow isko .  ^ t a l e  u rzęd u jąc  w K ra k o w ie  od 
d ług iego  szeregu  la t ,  k ie row ał  wszystkn-m i prawic  
i .a jw azm ejszcm i p racam i  n ad  reguhutyą  W” sty. Je g o  
dziełem b y ła  b u d o w a  portu  w  N adbrzeż  u, jed n a  z 
n a jp ięk n ie jszy ch  n a  Vviśle, on p rzeprow adził  i w y k o ­
nał p rzełożenie  R u d a w y  pod K ra k o w e m , on i reszcie 
k a i ó w a l  obwalow-amem W is ły  w naszem  mieście, d la  
k t i i rego rozwoju  i zabczjiieczcnia  od pow odz i  n ieza ­
przeczone  i wielkie  po łoży ł  zasługi.

Z n a tu ry  sk ro m n y  i nie s z u k a ją cy  rozgłosu, cenio­
ny  by ł  m im o to  dk. n iezap izcczone j  swojej w y so k ie j  
w iedzy  zaw odow ej,  ta le n tu ,  p ra c o .n to ś e i  i wielkich 
zaiet e l ia iak tc ru .  W sferach  kolegów łub iany  i sza ­
now any .  za jm ow ał  ta k ż e  w  t o w a r z y s t w i e  technic-z 
nem w K rakow ie  zaszczy tn e  s tanow isko .  J eg o  śmierć 
obudziła  też  żal p o w szech n y  i tem  większy, że uby w a  
z linii w ? a wodzie  techn icznym  poWkim wylm na sila 
vz oliwili k iedy  osw o b o d zo n a  P o lsk a  tuk  b an lz o b y  jej 
po trzebow ała ,  ‘g d y  p rzy s tąp ić  t rze b a  będzie  do wiel­
kie ii budow li  wodnych.

Po g rzeb  śp. L udw ika  Rogieca odbył  się w czora j  
po południu  p r z y  licznym udziale  przedstawicie li  
św ia ta  technicznego, przy jació ł ,  k o legów  i znajom ych.

Cześć jego  pamięć-!
PO LA C Y  1 S?.OWACY NA O R A W IE  I S P I Ż l . —

N a ten  Lemat w ygłosi  18 b n  w_ K rakow ie  re fera t  
7 n ą n v  i zas łużony  obrońca  polskości ty T i  k ra in ,  kan- 
d a t  do  k o n s ty tu a n ty ,  ks F e rd y n a n d  M a c h a j  r J a  
D d k i  A i  froawii-. obecnie kapelan  b ry g a d y  P o d h a la ń ­
skiej.  Bliższe szczeg.-ly don iosą  afisze.

KO N SU LA T  C Z E C h O -^L O W A C K i z aw iaJam ia  te 
w s tęp  do  obszaru  republik ,  c z e c h o s ło w ac k ie j  będzie 
dozw olony  ty lk o  osobom, k tó re  się w y k a ż ą  p a sz p o r ­
tem, po tw ierdzonym  przez k o n su la t  czecho-slowack,.  
Rozporządzen ie  to  w-cbodzi w życic <y,god/inie 12 w 
nocy 7. 15 na  l e  bm.

Z T E A T R U  RM. SŁ O W A C K IEG O . P rz y g o to w a n a  na 
sobotę  18 lun. now ość  D a n a  N iccodem i‘ego  pt. . .Cza­
ple p ióro" n a leży  do a t r a k c y jn y c h  sz tuk ,  jak ie  sk ła d a ­
ły sic p rzew ażn ie  n a  przedwojenny  rep er tu a r  t e a t ru  
p. Rejimc. J a k  inns  u tw o ry  tego  znanego  z resz tą  u 
nas  a u to ra  w łoskiego,  pisząr-eg,, po f rancusku ,  po s ia ­
d a  „Czaple  p ioro" pop isow e  role g low rry  poc iąga jąco  
w ybitno  in d yw idualnośc i  t f r ty s tyczne .  U nas obsadę

tej sz u  ki tworzą po. Pctlii irzuwska. Drzewiecka. Ko- 
jwnrMysdca. I A k - i o m  -Wiz SoMiowski. k tó ry  w  
i ro l i  tej „ d eo sd  *ukr-'-f.y v  W arszawie,  f ow akow ski,  

. ta*zew*k,. i i. Reży seri-jb p. M. Jolnow.-ki .
Z T h A f R i  JOV,-'sZcCHNEGO. Dziś pe  raz trzeci 

siic-ziiii- nyMiiwiona „ L a leczk a  z saski,  j p o rc e lan y "  
Kt-óiej dwa d r lycl .c /a .sow e p rzedstaw ien ia  wypełniły  
t e a i r ^ .k  osia'.,mego --liejsea: jm.ro . .Hrabia Luks.  ni- 
bi-.-S; z wys tępem  p. Mieczysława Rudkowskiego ,  b. 
arly-.ty tea t ru  poznańsk iego  w pa r ty  i malarza'" Ar 

.or-iila B u ssan ia .  U próbach nowość- d ra m a ty c z n a  
i ani ,\- z udziaile.a a r ty s tk i  scen r  miejskiej  im. J. 

b i i-w arkiego.  [> I\ Bedrńrzewskiej."
\BO**y -MEN r  T EL E FO N Ó W . Sekoyn te le fonów w 

y i . i,„wio iglasza: 'V a.yśl  rozporui-lzenia. m in is te r­
s tw a  poczt i te legrafów  w W arszaw ie  ab o n am en t  
r i c z n y  za używ anie  telefonu wynosi od 1 s tyczn ia  br.: 
H U siee:a ( i., lirza ycfi «(o PIO nezestn ików  24( K 
za s ia ey ę  g k ra n ą .  7.) K za st . icyę boczną i 12 K ja-

I u 'da tek  za każ.ie  200 mt. 2) sieciach, l iczących  
oo łO l i - r , ()fl uczcstnik-iw 30(i K za s tncvę  g łów na .  l20 
w za  sb - in ę  b o .z n ą  i 15 K za  k a z d e ‘ 2 fn  ml 3 ' W 
sieciach. liczących ponad  5(4' uczes tn ików  ( K r a k ó w )  
4-0 K 7.y s t a c j ę  g łów ną .  1^0 K  za s t a e r ę  bochna i 
18 K j a k o  d o d a tek  za każd y ch  200 mt. ‘

Za pi zenipsic-nie t e i t f o r u  w tej samej p o s e s j i  24 K, 
30 K. w /g lędn io  (48 K), za p rzenies ienie  do innej  po- 
susy i 4o K. Oh K . względnie  90 K. Za d o d a tk o w y  
d zw en ek  18 K we w szys tk ich  s.eckich. V, szcscy abo- 
cenci.  _kt„rzv wnieśli  do  t o k e y i  k o n se rw a cy i  lełtfo* 
r.m  p ifenuie w ypov icdzenie a ł-onamentu. o i łeby re- 
i leklf .wah na dalsze  ko rzy s tan ie  z u rządzeń  telefoni­
cznych. muszą wnieść pisemne cofniecie w ypow ie­
dzenia.

O BR A B O W A N IE MAGAZYNÓW. W osta tn ich  
dn .ach  sk radziono  z m ag azy n ó w  przy  ul. W arsz a w ­
skiej 1 wm ki mąki, w-arrośei 20.000 I\ .  J a k ń  spraw  
rów  kradzieży łnesz low aki polieya I9-letniego Wia- 
aysJnwii, (-óreekiego. 2(>-leiniego S.t. Ponicdzia la ,  Lu- 
lw-ika Krasowa, oraz właściciela p iekarni.  L e ib a  Stei- 

nc ia .  nabywaj,-p-ege za bezcen m ąkę  od bandy tów , 
/ .rmieziono i iupgo 3 fury żytńiiy mąki. n 2 f u r y ’psze- 
m e z m j .  ."-kradziono ogoleni 170 worków . W airość  
sk rad z io n y ch  zapasów  mąki wy rur; i 1110.000 K.

U J E C h  KANDY TÓ W . Vvczoiaj p rz y trz y m a ła  stra* 
obywateisk-;: 3 indyw idua  poszuk iw ane  od dłuższego 
czasu pr/.ez w ładze  bezpieczeństw a, Mojżesza Halper- 
na. J a k ó b a  B i l lc ra  i .Jana Naic/.er.słtic-go, s t rze la ją  
dych z bra-ir mg,M\ w nl. św. W aw rz y ń c a  do pr :C- 
dki d iuow i ran iący i  li 2 osoby. Bar.dyei nn w idok 
zblizajacej s;ę  p .nroli  s t raży  obyw ate lsk ie j  sa lu  owali  
się ucieczką, w czasie k tó re j  rzucili broi, do Wisły. 
7-Oftali j e d n a k  ujoei.

R U L E T K A . Ni ły-skrecya policyi p rzerw ała  mile 
chwile  Indzicm. np rzy jrm i . ia jąey m  ’ sobie te c iężkie 
czasy  g ra  a la Menti C. rio. w  m ieszkan iu  p. K K., 
przeiny.-li.v.ca; mniej odważni uciekli na widok p-oti- 

y ;. k tó ra  ikon liskc  wała k i lka  ty s ięcy  w „b anczku" .

NA SRIŻ — jak  n am  donosi  k o re sp o n d en t  now o są ­
deck i  ■ -  7. załogi now osądeck ie j  znowu od jechało  po­
go tow ie  w dzień Now ego Roku, złożone z dwóch kon> 
ju rn i  w sile 300 ludzi.  K o m p an ie  te  złożone b y ły  z 
ciobc row ego żołnierza,  l a k  pod  względem  yyszkolenia.  
ja k  inlel geneyi,  m ianowic ie  z uczn iów  gininazy a lnych  
ł.las VR i \  111 now o sąd eck ich  g im n a z jó w ,  k tó rz y  
przeszli j . u  e l i n e s t  ł o jo w y  pod C b y ro ^ m n  i mło­
dz ieńców  .wiejskich, p rzew ażn ie  ocbob iikew  Z po­
g o ń  w in n  tem  odjechało  też k i lk u n a s tu  znanych  z  
dzielności oficerów, k tó rz y  zgłosili  się n a  ochotn ika .  
O djeżdżających  żeg n a ła  lieznm zebrana  na dw o rcu  
p T .i icznosc  i s ta r s z y z n a  w o jsk o w a  z k o m en d a n tem  
l i z c iń s k im  na czele,  h ie z w y k ic  sy m p a ty c zn y m  był 
zapał i z ro zu m ’ .-nie obowiązku ,  jak i  w działo się  u 
odjeżdża jących .  (S),

R OZW ADÓW , II s tyczn ia .  (N ap ad  bandy tów ).  B an­
dy cyzni, k to iy  v, na-szej okolicy od para. miesięcy  się 
szerzy, zaczy n a  p rzyb ie rać  coraz  g roźn ie jsze  rozmiary.  
W dniu ;() bm. w i . iz o re m  w miejscowości S o ch y  kolo 
R ozw ad o w a  rui] a d n ię ty  zosżal leśniczy dóbr  ks. Lu­
bi m irsk .cgo  W.u-law Balice. B andy- i  w liczbie 15 
obsadzil i  dci koki di :n, k i lku  zaś zam ask o w a n y ch  i 
uzbri jcn y eb  w rewolwer; weszio do w nę trza  dom u 
8 teroryzowawf7 .\  leśniczego i joga  rodzinę, zabrali  
zn-ik-Hoi-ą g o tó w k ę  w k w u d c  4.000 K, oraz  bieliznę 
g u ld e n  bę, broń i w szys tk ie  drobiazgi.  przeri.*.awia- 
jącc jnkąkolw ie łi  wartoś-;.  R abunek  trw a ł  około  pię­
ciu g< «7in. pcczem  ba-idyci oddali li  się, -agrozjwszy 
na cci. In dr.em Irśniczemn. że w razie, gdyby- czynił  
k n  ki w tek i  w  śledzenia  ich. zos tan ie  w raz  z r - d z in ą  
zam ordow any .  N ie w ea o b  więc widoki o iw ie r a j i  się 
m t  -przyszłość; n ik t  tu m ie  jes t  pew nym  sw ego  mie­
n ia.  zdarza ją  się juz  także  n a p ad y  i n a  zam ożnie j­
szych gcspi d a rz y  wieiskich.

A R E S Z T O W A N IE  SZ PIE G A  R USKIEGO. „G aze ta  
L w o w sk a"  ćones i :  J e d n y m  z ś rodku  w w a lk i  u k ra iń ­
skich oddziałów jest  szeroko rozgałęz ione  sz-piego- 
s iwo. Na linii ko le jow ej Lwów-— Kraków-, zw łaszcza  
na  p rzestrzen i  ze L w ow a do Przem yśla ,  zna jd u je  się 
zawsze w k a żd y m  poc iąg u  k i lk a  osóh, k tó re  j a d ą  „w 
służbie" i m a ją  „adanic  p rz y o łu d n w ać  się toczą*ym  
się n z n .o w u m .  W ładze  nasze  co chwila  k o g o ś  twe. 
s / t u ją .  | ociągom to w arzy szy  z a n d a rm e ry a  połowa, 
nic z m iu t jsza  to je d n a k  c iekaw ości  ukr. szpiegów.

N iedaw no a resz to w an o  szpiega u k ra ińsk iego  wśród 
n as tęp u jąc y c h  okoliczności:  W w alkach  i n  pewnym  
oc iunku dosta ł  się do niewoli  p o d ch o rąży  ukr .  Lesz­
czy szak. k tóry  nas lępn ie  zosta ł  ode-dany do obozu 
jeńców  na  zachód. L eszczy szak  zdołał w kró tce  zbiedz 
i na  podstawTe fn l-zy w y eh  d o k u m en tó w  zac iągną!  się 
do - o j s k a  po lsk iego  do  p ew nego  b a falionu strzelców 
i znów na  podst iwie oszukancz.ych m anipu łacy i  o- 
r r z ą n is l  urlop do wioski 1'ikunce, oddalonej  o 3 km. 
oci I'rzcrriyśla. Podchorąży ,  k tó r y  byt zw y cza jn y m  
azpiegiem, rozpocz.ął swą dzualalność, Uuał się  do 
Ciiyrowa. nual zaś ty le  czcTnoSri. że nosił  w ple :akn  
m undur ukrain.-k,ego s l r z t l c a  i m apy  z wyty tzorteini 
pczy cy am i w ojsk  polskich. Szpiega  'aresztów—ai i o 
f d u u n n o  mu cały  m ate ry a l  clowoctiz y. z k te ro g o  o k a ­
zuje się>. że rn.al on zadan ie  w yw ołać  d y w e rsy ę  na  
ty ła c h  n asz y ch  wojsk.

A R E S Z I  ÓWA.NIE B YN DYTóW . Za ł .w o w a  dono  
sz,-|: N a  zarządzen ie  dyrckLora policyi o dhy iy  się  w 
ostaUum  tygodn iu  ob ław y  jiolicyjne, każd a  u-oteńczo- 
iia j>omyślnvm sku tk iem .  Wśrócl ares-ztownnych, :tó- 
ivy  d o tąd  grasow ali  w naszem  mieścin, przy t r z y m a n o  
dwu. k tó r y c h  „dz ia ła lność"  zas ługu je  na  szczególn ie j- 
fz.ą wzm iankę. 1 tak  a re sz to w a n o  znanego  w ła m y w a ­
cza ś u n i k n ,  przy  k tórym  znaleziono k w o tę  około 
lai.OOu K. R azem  z nim p rzy trz y m a n o  też w ła m y w a ­
cza  L apłn tą ;  ten  p rzyzna jąc  się do i  ro zm a ity ch  zb rod­
ni, w j j>w ił ,  i e  jes-t zabó jcą  nie jakiego łw a śk o w  t, za 
s t rze lonego  w ul. Granicznej.

Iir-DŹIN NA ODSIECZ L W O W A. Pod dow ódz tw em  
k'-ćj>:er.d;iiita ( .kręgu wuj-koccego będ/.niskiego, jicd- 
pu lk  wnika T arn o w sk ieg o ,  fo rm uje  się ocho tn iczy  
p r l k  ziemi będzińskiej  d la  odc ieczy  Lwowa. Do p u ł ­
ku przy jm owani są ochotn icy  od 18 'Jo 85 a t  życia,

IN T E R N O W A N IA  W W A R SZ A W IE .  W W arszaw ie  
c-glcszeno n as tęp u jąc e  rozporządzenie  m in is t ra  spra- 
v~i(dłi'i ości: Na zasadzie  ar t .  2 p u n k tu  d e k re tu  na- 
czi 'iuika pań s tw a  i. dnia  2 s tyczn ia  br p ostanav . iam  
in te rn o w ać  na czas t rw an ia  s tanu  w y ją tk o w eg o  na ­
s tę p u ją ce  ot oby, k tó re  w ed ług  posiadanych  w iadom o­
ści t k a t y w a l y  b. władzom  o k u p a cy jn y m  w y s tę p n ą  
pomoc przy  urcs.-tacli. rcw izyach ,  nadm iernych  rekwi- 
z y c y a c h  .tp. c zy n n o sc iad i .  wymierzany cli urzc-ciwko 
l iuhnś t- i  n i i t jscowej i k tó rych  pozostaw aniu  ubecnie 
na  wolności zugraza  bezp ieczeństw u publicznem u: O t­
to n a  W eg n e ra ,  Ja n k l . i  Szafranu, C yw ę Fidlera T e o ­
dora  Andrzejew skiego ,  Adolfa  T rinksa ,  f . m l t  VY is-.a, 
A p o l in a re g o ' T y n ic k ie "  ic z i. Leona F ltzmina. Jó z e fa  
Borowieckiego J a n a  D ębsk iego  Ja k u b a  Sk ib ińsk iego ,  
•Józefa Bcis/kę .  A le k san d ra  Ziclenkiewieza,  E d w a rd a  
[ 'bailke

PO G R A N IC ZE  NIE M IE C K O -PO L SK IE  pomiędzy 
Zagłębiem D ąbrow skie in  a  G órnym  Śląskiem jes t  — 
ja k  s tw ie idza  . .K uryer  Z ag łęb ia"  — silnie obsadzone  
w ięskiem  z cl n s tron , polskiej i n iemieckiej.  K raża  
gestu patro le,  ne rop tauy  i zeppeliny n iem ieck ie  puia  
wiaja  się nad  Częstochową. Bomiowceni.  Będzinem  itd. 
Pizcz  SoNnowiee codziennie  przechodzą  z Niemiec 
w ięk t7e  g ru p y  rcc m ig ran tów  polskich r  robó t  przy 
nuu-oiwcl w Kicmczech i jeńców  rosy jsk .ch .

( ZEŚI I NIEMCY ŻĄDAJA PR7Y ŁĄCZEN IA CIE 
S Z Y N 8 K IE G 0  DO CZECH, lii prezcnlam-i r / o s k i d i  i 
n iem ieckich  w ładz  a u tonom icznych  uysłnli  z Polskiej  
O s traw y  do { 'rezydenta  M asaryka,  p re z y d e n ta  mini 
s t rów  K ram arza ,  posła  T u s a r a  we Wiedniu, m in is te r ­
s tw a  sp ra w  zag ran iczn y ch  w Pradze  i d e le g a ta  wm- 
skiego. g e n e ra ła  P iceoniego  w K rom ieryzu  n a s tę p u ją  
cy U-legram: „Czescy  i m em ieccy zas tępcy  oslraw- 
skieh i błąskieh w ładz  a u tonom icznych  żąda ją  w szyscy  
j td n o in y ś łm c ,  ażeby  ze w zględów  gospod a rczy ch  i so- 
cyainy-cli K s ię s tw o  C ieszyńsk ie  a  p rz ed ew szy s tk iem  
rew ir  k a rw iń sh ,  ja k  na jp rędze j  był p rz y łączo n y  do
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wąskiej  republiki Obecny podział rewiru w p ły w a  ja k  
Ji^gortef  n i«tyJko na  p ro d u k cy ę  w ęg la  ale  i "n a  urn- 
eulowfanie Rlo&imkćw plac, aprow izacy i  i s to su n k ó w  
bezpieczeństwa. T y m  nici.riuśnym s to su n k o m  da. sig 
według jednom yślnego  z a p a try w an ia  zapobiedz j ed y  
uh szybkim  wystąp ien iem  i obsadzeniem całego k r a ­
ju ezeskc-siowackicni  wojskiem.

Z naczna  większość  o byw a te l i  w  Oieszyńskiem. a 
przcdcw szy t lk ic in  w szyscy  Niem cy pragnij  połączenia  
z czesko-s łow acką  repub liką  i z upragnien iem  oczeku­
ją  nadejśc ia  naszego  w o jska ,  ażeby  je. oswobodziło 
o<! polskiej  ekupacy i" .

Po lsk ie  pisma, śląskie  o p a tru ją  ten  now y  krok  
Czechow kom en ta rzam i,  w y k a z u 11< ymi fa lszyw ośe  t e ­
go w ystąpił  :iia.

SLUB B. M IN ISTRA T W A R D O W SK IEG O . Z Wied- 
nia (ii noszą:  D nia  9 s ty c zn ia 'w '  kościele  polskim na 
K ak  nbcrgu  pod W iedniem  pobłogosławił  super io r  0 0 .  
^ in a n w y c h w s ta n c ó w  ks. K u k l iń sk i  związek m ałżeń ­
ski di Ju l iu rza  T w ard o w sk ieg o ,  byłego m in is t ra  Ga- 
Lcyi, z p a n a  Pau l iną  bmoJmową, wdow ą po rad cy  
dworu m in is te rs tw a  skarbu, \u re i iu sz u  Smolinie, wy- 
tilnysn e ł ł e n k u  kolonii  polskiej w  W iedniu.

R I .P E R T O A R  
T EA TR U  S I E J S K I E O O  IM. JU L. SŁOW ACKIEGO.

Wy wtorek  14 bm.: . .W aeldarz  lady  W inderm ere"  
0. W ilde  a.

VVc śrzdy, 15 Im . .  „ Ich  czworo",  G. Zapolskiej.
W e  czw artek ,  1(1 bm.: „H ed d a  Gabler"  11. Ibsena.
W piątek , i 7 bm.: ..Ich c.z-woro“ G. Zapolskiej.
W sobotp. 18 bm.: Nowość. . .Czaple p io ro“. sz tu k a

w 3 a k t i ,rh D. P iceodem iego .
W  niedzielę, 19 bm. popok: „Betieem  polskie"  I.

Rydla; wieczorem: „Czaji le pioro",  1). N iccodcinitgo .

POPOŁUDNIE DLA DZIECI, k tó re  obejmie 
cykl ba jek  A ndersena, K iplinga, B ryauC a, JmT- 
sa, O r-O t’a, Jachow icza  etc. w w ykonaniu  K a­
zim iery Ilych teryw ny , znakom itej a r ty s tk i w ar­
szaw skiej, odbędzie sir; w niedzielę, dn ia  19-go 
b. iii., w sa li *iśokola-r o godzinie 4 po południu. 
O » bajkach  d la  dzieci*- w w ykonan iu  R ychteró- 
w ny szeroko rozpisyw ały się dzienniki w a-i 
fczjwskio i poznańskie. Przed k ilk u n a s tu . dnin- 
t ii zam ieścił m iędzy innem i » D ziennik  P oznań­
ski* następu jące  spraw ozdanie: ^K azim iera Ry- 
chteróyyna tym  razem  o kaza ła  się czarodziejką, 
panującą nad  duszam i słuehaezórv. Setk i par 
oczu to  rozradowanych,* to  załzaw ionych pa­
trza ły  z zachw ytom ; m łodziu tka publiczność, 
szezeinie w y pełn ia jąca  sale, p łak a ła  i śm iała  się 
do słów yvróżki, k tó ra  w m alow niczej szacie, 
wśród kwia.tóyy i zieleni przędła św ie tlaną  nić 
baśni, wprow/adza.jąo dzieci w- drogie im zak lę­
to k ra iny , a  budząc u dorosłych echa  cudo­
w nych wspomnień*.. —  B ile ty  na  tę  niezw ykle 
in teresując., biesiadę dla- naszej dziatw y  są  już 
do nabycia  u J . R udnickiego, L in ia  A — B.

PO RA N EK  BRAHMSA odbędzie się w sali 
T ow arzystw a L ekarsk iego  w niedzielę, dn ia  19 
b. m. 615

Br,bu g ru d n ia  1918 roku  od by? się w k o ­
ść eie ś,v. F lo ry an a  ślub p. FRANCISZKA MIS- 
SONY z p. MARYĄ W ÓJCIKOW NĄ. 364

■LUB. D aia  1 stycznia  br. odbył sic wr k o ­
ściele 0 0 .  K a enobtów na P iasku  ślub p. Olg 
W lktorów ny z p. Teodorem  Dziedzicem. Zv»ią 
7--ek m ałżeński jnoblogoslawd wdkairyusz k t. Ja n  
D anek. 5*4

POLA N EG RI
kw iatow ej sław y a r ty s tk a  film ow a i znakom ita 
tam -erka, rodow ita  P o lk a  W arszaw ianka, p rzy ­
jeżdża do K rak o w a n a  szereg  w ystępów  do T e­
a tru  »N 0W 0SC I* . —  P rzebyw ała  do tychczas 
i występowała, w  Berlinie, ałe  z pow odu prze 

ładow ań zmiLsz.oną je s t  w yjechać. POI .A NE 
GRJ w ystąp i w sketseim  taneczno-ndniicznym  
‘ I 'lica,* Góranow&kiego. —  B ilety  od dziś u p. 
R udm ckiego, L inia A— B. 5-8t

t l r z g  p a ź y c z e K  p i s t e o w l i

!  I W  M I M

Narszat& Gisrska 155
przyjm uje w płaty  na

Mil ij if  Pilii
w  i n a r k a c h ,  k o r o n a c h  r u b l a c h  

o r a z  o f i a r y  n a  142*7

i r o d e w f l

p « w s i @ £ S i a f .
‘ L A L E C Z K A  Z S A S K I E J  P O R C E L A N Y * .

Mirto rya. fr 4 aikltac.li 
M a ry i  G e r s o n  D ą b r o w s k ie j .

Nie ulega w.ątplóweści, żo skrzętny i aabiegliwy 
-yrektoT .larniński popełnił omyłkę, wystawiając 
‘Laleczkę* p. Gerson Dąbrowskiej. P o p rze /iłu  p<>- 
jawieniie się tego utworu u nas reklama boak-aim-j 
prasy warszawskiej, która produktu, rodzimej swej 
gińmy otacza ssczegóhiiojszą pieczą. i wyrozumia­
łością. ZdefiniowTanió pytania, dla jakiej sfery wi­
dzów rzecz ta jest przezjia-c/Ain.i, nie jest bynaj- 
ńuii «j ła t went. Ma tio być niby feorya obrazowa rlla 
dziatwy, to  znowu, nastrojowa »hLtorya jednej no- 
cy majowej*, przypominająca fragmentami i t-łmn 
‘ Sen nocy Jedni* g« — a w istocie rzeczy jest to 
hybioiiy całkowicie konglomerat widowiska panto- 
minowogo z baśnią dla dzioei — opowiedzianą tak 
ursuchiwy.tuie i lueudoiiue, że do końca nie wiado­
mo, o co w tej bajce chodzi. Widzimy w akcie 
pierwszym laleczkę z saskiej porcelany w otocze­
niu podobnych figur z pokoiku dziecięcego — ma 
my Jas i noc majową i świetliki latające i całą, ine- 
nazeryę mieszkańców la s u  —  grzyby tnńc/ące. 
niedżw iodila i bociana, żaby ł drzewa chod-zam 
i mówiące, niekiedy pląiające w Odmie tanecznym 
Przv soiUymeiłtaluej muzyczce Grający główne rt> 
le feaśni koehank uwio, p. Gzylowska i p. Brzrabi. 
czynią nadludzkie wysiłki, aby podkreślić ti«tt«cio- 
w« miejsca p.antorahiy, która iednak ani rue rc/z- 
eztiła, aj ii nic rozśmiesza, a  w całości przedstawia 
się, jako bbianuatna mieszanina piorwiastaa bajko­
wego z malarską wizją. Stąd jedno •/ głównych za­
dań ma tu malarz-,iekoiator, maszyniści i reżyser. 
Ci zrobili wszystko, co było V ich moi.}, aby 
zmniejszyć senny nastrój i nudę wieczoru, ale wy- 
tłiiki ioii były przeważnie -bezskuteczne. I w.koda 
było doprawdy tego wysiłku pracy i z n a c z n y c h

— jak na obecne warunki —  kosztów inscerizncyi, 
dla ratowania bezw artośclowc-j i nttdncj scenicznej 
zabawki, która ani młodym, ani sfarsz.ym widzom 
nie iest w stanie dać nic innego, jap zupełne roz­
czarowanie. i cp.

i u l k e n r n  k  W * :.d e  

w  ś n i a d a  f e z i & A s k  om .
W apssav/a, 14 stycaniia (PA T). Wymiatał p ra ­

sowy w  imiTustcsist-wi-e spr?iT,r iŁagrasiittaaniyicJf ko­
misu :k uje:

Patn połkiwwuók W a id c, naczolTiiTa mśsyi an- 
gicła&iej, cs^orócH s-ię, ido -nas tz (prośbą o  opubli- 
■kdtWiafiii-e naaLępiijągegią. cAwiadiczctma:

W  *Kitry'Otrze Wcrtazal^ (kim* a  dtnia 11 bm. 
wrnieszlcfeotny foył antt,y?ti:ł, w (którym gtodajc 
treść  depo^sy. rz.-dkamo dtótzysńawj a  Pa-ryża. 
Pomyewsy -aiutyiM ibył iwRiassrętony ix?t ęx*mx)- 
łe n k  a w uieo:W»ryicli jegio1 «zętóciaoh nie jo&t 
śejsły. Talk nnp. pawiod-ziuipo' taan, że >fcoalicya 
zwmóoila, się  tlo  Naiuzelne1} Rsd-y r,v Pkznatniu a 
weawaetieni* alby operuj^-ęe tom od d zia ły  po l­
skie (wteitiaymiaśy się  otd ofouizy wy p ^c iew k l?  
NMmcoim*. Z itogo ursorżtej 'wini-cekowoć. żc k o a­
l ic ja  psypUsńtetza. jż P o lacy  p-ftwft^łizą ofciray- 
w-ę m- -niomiopkioj clzęśći P o l (ki i żc obecare 
7iwiróó;tła yĘ IdiO1 Ti.iięb % żąidainicm zaprzostantia 
ją j W  liz&cttynWMfeoiśicf n ic  było toik, aoiktolw iek 
w dctpoiszy ‘awródciniO' w gage u a to , że w szelka 
ofeinzyiw-t. g ily b y  Gna była  (przedsięw zięta, m o­
głaby uj-omme asiplytnąć ma spraw ę .połidką na 
•kongresie ipotkojowyiin. Bowyżsizc cówiado-zemiie 
ja s t 'figrfd iws -z z.apiahry-wainictm, 'wyreżohem  przez 
baibzokią R adę Lttdoiwą, która. —  jatk, w iado ­
mo —  zaw sze iradiziiłamnilkamia. s ta rć  aibro^nych 
i uitiazymaniie ipo-nząldku, ctzokając u a d e c y z ję  
koragre u ipókiojowcig-o.-

Gcf się ty czy  wstgpti o wyskuniit w ojsk  gen. 
H abera  nałoży7 rfiidlmionić. że <w doposzy  bvło 
t-Y?ko tpotwtietfliziatote. że w ojsko  to  będzie w ysłane  
do Pc::*ki moiOoda w najprędszym  czasie.

MĄs | k  k e a js y !  w  P ra d ze .
W iedeń. 14 stycznia (PA T). W bwodtynteu po- 

setetu-a cze-akicgo w (pafaou ktsiętcia L tdJcow itza 
ciza/konslciwiaoki poseł T u ® , n r  uirzaidu/il w czo­
raj ipnzyjęcio « a  cześć m isyi pauishw ilóoalicyj- 
aycłt. Obecni by ł’ taikiże przedi-katwiciełc posel­
stw a po isk iego  i ipoiukiej k a n c c la ry i wojwkowroj.

Czasi
Wiedeń, 1 4  stycania (PAT’). »N. W. Taigblatt*

potdiajo interviow , juk i w  jT im osic* logfosS łu>- 
responldonifc tegoż daienairka, k tó ry  im a ł z ptre 
zydcntoin miinlBtiów ctz&ski&h Kram&roem. K ra 
m arz oawraidicizy'! sic enorgicztną intomwc.ncyą 
v Ro y i  oraz za iprzociwidziakttniiom łhgitaoyi 

bolszewickiej.. Co do  d o staw y  ,węgki d la  nie- 
jrJeck ię j Austiryi jiotwiedział Kramartzc

Cseci n ie  eą w inn i lecz Boktay. POtt i u waż 
Gzoat m c ich cg ipr.rolcwTać fcrtwi tsłn-wirt ńskioj. nie 
pnzystz.ł|0' idotąd d o  waiłfkj z P o lakam i. Ozoclhonn 
przynieść imoże iponroc tyTiko 'wimatozerowamie 
wtoitsk £rain< utśkiiidi, ab y  utazyimać ipotrządcik w 
PcObce, (ptraetz k tó rą  fbol-zewi^y przodesitają się 
d o OidcK.

Nr. 10

ck i R ad ek  Pobel?o?m. W ieść o ares&tówtenu 
R óżv Lułasomburg n ie  potwiondziut się. Opu­
ściła o n a  Berlin <w sainoc-Itodzio i udała sic dio 
Hiiinrburga'.

WaikS grum? S p a rta k u s a .
W iedeń, 14 styewnia (PAT). Z Beilkna do'nu> 

szą. żc g ru p a  S parta ln isa , pob ita  w Berlinie, 
p ląd ru ją  w czbcdrde dzielnice BerEua.

BREMA R EPU B LIK Ą .
W iedeń, 14 M ycwiia (PAT). Z Bed-itna dono­

szą.:
Grupat Spartaku: a  zw yciężyła w Bremie. — 

S p a rtak u s  i  niezaw iśli prcśdtśnOrrsEi rr Bieama 
repabiS tę. .....

ANGi *CY W DUE8SELDORJFTE.
W fedeś, 14 ^ .y a a n k  (Telef.) Tełcigraph. Com- 

pa*rnie dotsosi z D-m-.-?s u :
\v '« jfka  antgiefekie wkrc-cayly do  EhnesseTdor- 

fu, psry^ ywrzrjr n a  sssaocb ' dacii jsurocsmych 
W ypętrzSły bGlszewiłiów, p z y w ró c iły  spokój.

k tik w la e tessefi W ilhelm r .

Ż w ś p g k  s re y a lis tś w
P rag a , 14 (ttycauia (PA T). Na tu m R ie  cze- 

sko-U','! co d a  w eyo  spytninietiwa s oe y a .1 fet y  czn ago, 
w k tó rym  >brałi udział mini-stor Kio f a ra , Stri- 
bimy, V:fbe’iislky, oświadicmomo, żc  s^imniiiiotw*) 
nie rozyynr.je z  idei jedno litego  zw iązku  se- 
cjahstyiozin-ogio. Jctdmakże ze wtzęrłędów ipci-rty i- 
ujrch ipPzeKsświne jea t ■wtazełkit im.u opartiutnizmno- 
wi. D om agać się  imiusi wyrw^kasziezenia i aułemo- 
fcrailyśzoiwtainia twielkiej w łasności, k o p a lń  i ko ­
lei a  mo bez okltszikoślowa-riia, o b jęc ia  ca łego  ek s­
portu i iuą to ftu  'w 7>.«rzątd (publiczny. Rówinocize- 
śnie zw raca Btę sMmini'a5rwo iprzec.jwlkc wszel- 
kieron l e w o w i  i dyiktetiiffize, o.swiaid>uza,jąc, że 
z b ran ia  w ręku  wy^Łątp pra-rów ko każdem u, 
klórybyr sTkj w  «p<.'SÓH rewoltucyjny cmyrażat 
c z ts k u ^ W a tc k ie j r-apttblice. Uchwalono w resz­
cie nazw ać fitrontńcttwo cacsko-ski-w-iHiką. gxirtyą 
.wcyałrstyrc«iną..

P r . i i t i  s  s p t w k  m  

0  ł K Ł T l t S r t B .

I s i

\Yledet1, 14 stytcjaoio (PA T). Ozesko-eJow&- 
dkie ł»iuro a>rasowe iprzcKay’ katogcryozn.io wia- 
droruońci (pirsy wncHlerirkrój i 'budaę*es-teński e j, 
jak o b y  w  PrcSziburgu oze^kie w ładze w ojskow e 
(kazały tna śm ierć kbkodziesięciu  N iem ców i 

Węgirów, żo łn ierzy  j. (kolejarzy.

O z s s ? zajęli U f t f w s r .
Bit.lóp.cszt, 14 s ty czn ia  (PAT’), M inisterstw o 

wojny og łasza , że Czesi zajęli Ungwar.

S  f t l s s y a  w  Wte-drrt!.
W iedeń, 14 s ty czn ia  (PAT1). »N. W . Ta@ blatł «

przeczy stajiowcizo tw ierdzeu i u Jcorospcnid e-a 
ta  wrteidcńlśłvieg-o ^Mannłutgpioiat*, .jcikAby ¥:ytua- 
jy a  w  Wiodniiu ibyła giroźmą i zjwu.t&tiuwałla a-nat- 
chte 1 no (przeczy, jak o b y  scjkirstautz sjpratw za- 
giain ranych  ot Baiuer i ikantclerz d r  Ronitor w o­
bec ktca 0.4panidenita teiówili o  ipotrzebie 'Wimarsztr 
w ojsk amg-iel ikiołi ido AustryT.

Paryż , 14 s ty czn ia  (PAT). ?Mntan« urządza 
an k ie tę  w pruac/te  głcistAiwienra' w stain o sk arże ­
nia byłego cesa rza  W ilhelm a. W ank iec ie  za ­
brało ijaż g łcs 'k ilkunuA m  wybiitUyrh ipolity^kow. 
ciswkudlciŁa.jąc, się za  .pfleńawlaeśeia WKhdtesa 
UohemssPesuia przeai nJędzyiî irsKlowy trybuna}.

E ś  e i p t p y  y n o a  a  p t i a i t  p r u c i *  

1  \n  e i  ;«esi.
Sztokhobn, 14 stjarania (PAT). Pzą.J estoń­

sk i zw rócił się d o  Anglii z .ipnośbą o pomoc 
ptzertw ' b o feo w  ikom.

^9 f s r e  n oys p> 2 kn \ § w®.
P aryż , 14 wtyeznia (PAT’). /E clto  dc Parts* 

dotnoKi. że itsrzą&awa k o n fe re n c ja  pokojow a roz- 
p acsa ie  Uę d t» a  20 bm. m  easndtzie tym czaso- 
wogio ąjjzyjęc.ia kkń zw iążku smrodów. Obecni 
będą, tna 'k-oadorewy i pi-zodotawiciełe pięciu 
Tcic-lkich m ocarsłtw  śccraSicyi a  tia-aje i ptzedisla- 
wócJołe BoŁgii .  Omawiaine ‘będą wa.rtmki po k o ­
jow e d ła  Nicfiiiieie i b a d ru j ' będzie Jiierrioryral. żą­
dający  |prz’ łąictzemia d o  Franr.yi zag łęb ia  -,vę- 
głOwctgO' mad- S aa ra  i umiędzymarodewiemia że­
glugi na Ronie.

P t s i a i B l u  b r ę } * ? f f l ? e
P ary ż , 14 stycznia  (PA T). >P a t iu ■* pisze 

o konferen^yi pokojow ej, że najpierw  d y sk u to ­
wać się będzie nad  zm ianam i tery to ryalnem i na 
z«usadzio narodow ościow ej, zabezjiieczenia n a ­
rodow ego stanu  posiadan ia  i po m yśli poezy-

W szystkim . k tó iz y  pospic^zydi oddać o s ta ­
tn ią posługę na drogę -wieczności monitu n.gdy 
nieodLtłorAiaae.mu symiowi śp.

KAZIM IERZOW I MIASKOW SKIEM U 
®i szczególności W ielebnemu ks. Józefow i Pie- 
chmkiowi, WPamhm Przełożonym , mm. K ole­
gom i krteżanJootffi' Zmadegto, sk ładam  tą. drogą 
z serca p łynące Bóg zapłać.

M atka z redzeństyzem.

W ezystkun, k tó rzy  oddali o sta tn ią  posługę % 
k i. p.

N a f ]  Z  H f U S S U Ć S  I g i S Z ? ł 8 * 8 j  |
żonie sek re tarza  s k r  bu

zm arłej dnia 8 sty czn !a 1919 r., sk ład a  
uajsCTdecimiejsze podziękow anie &jjz

m ąż i rm.Ldiia.

* "" * Ifr]

K U P U JĘ  w Kraknwńe lub blrzkiiem wrękuzosn 
mieście na p ro w in c ji

K A W IA RN IĘ X 'B  RESTAURACYĘ. 
Zgloracmia pod ,.K a\vkirn.a“ 1919 przy jm uj ■ 

A (fen. „N. Rcfoam y!:. 573

PŁASZCZ O FICERSK I
3 bluzy, 1 spodnie i sz ty lpy  zółfce tan io  do 
sprzedatńa. 'Windomio-sć: Ż^kłnd kra.wiock.i Ja -  
kobn K adłuczki. ul. J/gdełlońska 8 I. p. 509

P O L S K A  

L O T E R Y A  

K L A S O W A

n a  i n v v f a l i d ó w  w o j e n n y c h
(O itJzkd f,41ałsd«r4 za  sywaw wsj3kow yeh 

w WrlrsŁS wic).
GŁÓW NE W Y G R A N E ok& ^: K ,
K tm.W .—, K l&i.C&S.— , K 1&S.CS8.— 
i t. d., łąc2vl© 16.8W  wyjTfijłyeb k s  7 **f3o- 
»ów. Ca -rw gi l©s w ygryw a. —  C ^ b ż s b ż s  w 
W arszaw ie U. lrla.*y 2.3 i 24 g tyesara  1919 roku. 
LOSY: ćrerrfcł K 14.— , ćw ia rtk a  K 28.— , po­
łów ka K 56.— , esfy  K 112.— . P ien iąd z ; aaj- 
w ygodaiej pr**sioć p rzekąsem . P o cen ia  o ko­
lek tu ry  wnoaić należy . G ^iicya zachotim a do 
15 styczn ia  19-19 roku , G a lic ja  rTscuadnia do 

15 lu tego  19191 roku. 
G EN ERA LN A  R EPR E7EN TA C Y A  PO L S K IE J 
LO TERY I K L A SO W E J N. I. W ., KRAKÓW , 
ULICA K ARM ELICKA L. 10. 14710

PA N N Ę, z p ra k ty k ą  w  w iększych biurach, 
przyjm ie n a tychm iast r»a dobrych w arunkach  

2. 3 I UB V II CE.’ PO R G i Lid BLGW A- pow ażna in s ty tu c ja . —  W yw ogune: doskonała  
N TC H . kcuiloct, poaz.ukiiję. 'C otu oboję.^a- znajom ość języka  polsk ieru  i niem ieckiego w 
Zgłoszeń.„i do ki'.iki o>kiogo B iura og ljszeń . stów ie i piśm ie, p isanie na m asiy n e  i s tenogra  
Duna.jOwss-K c>go 9, pod Dr V\ ' 5b(i fia  w obu języ k reh . R eflek tu je  się ty lk o  na  ru ­

tynow aną pierw szorzędną si.e Zgłoszenia z od-
OSTRZEGA SIĘ  PR ZED  KUPNE?! LOSU, pisam i św iadectw  pod: »Kouipess« przyjm uje

sn-bsł ,g o  t y ł o w e g o  10 fr. 41451 węgic-r- R e f o ^ Z
SKiegio Czunyoncgo J \rzy za  4,189.51. Ba-zylaka i.—   ---------------------
3148.39, teLnwlzionycli 7 stycznia 1919.

IN ŻY N IER  ELD . MASZYN z kdkulotnią

POWAŻNA IN ST Y T U C Y A '  W IED EŃ SK A  
POSZUKUJE du natychm iastow ego w ynajęcia

prak ty k ą , jak o  kierow nik fabryki przejm ie od-{TRZECH lub CZTERECH PC vOi przyzwoicie 
piow-cdmą pcisarlę w K rakow ie. Zcłoszania pod um eblow anych w centrum  m iasta . Zgłoszenia
Idź P. przyjm uje Adm. A. Ref n.)'j ;pod: /K onipens* do A am inisrracy i »N. Ref.*.

Z a ł ł a d  d ? n t y s t y o ? n y  
L u d w ik a  A ^ se fu sa

KRA K Ó W , ULICA K ARM ELICKA L. 14, I. P.

A d w e k s t  dr Reiner
pow rócił i u rzęduję  606 2

W  K R A K O W IE, ULICA GRODZKA L. 23.

RUTYNOW ANY K O N CY PIEN T ADM OKA-
CKI poszukuje pomady. Zgłoszenia pod D r Puł­
ku, W adow ice. 408-3

S pecyalista  chorób skórnych  i w enerycznych

k * r  h E i T f i b k
ze Lw ow a

ord. obecnie w K rakow ie ulica v : ecała  L. 5.

^MATURA*
KRAKÓW , ULICA G K O B ZK 4 L 

TELEFO N  1180 
MTECZORNV KURS MATUKYCZNY 

KOM PLET KL

----------------- 1 PŁASZCZ O FIC ER SK I, 3 bluzy. *po*d* i
łu i t r  wysoJde fcwjo do spncdrrwst. W :ado*»wc: 

’ 1J* R ’ Z akład  kraw iecki .kikóba K adhiczki, ul. Jag ie l- 
leń sk a  8, I. p. o6S-2

nionyck wr : za.de w ojny  obietnic. O bietnice te  D EN C Y JN Y
tJzel>a będzjo p o d d tó  rew izyi, albow iem  nie a k ­
ceptowały* ich S um y Ziodnoczonc.

D ziennik p rzy tacza, żo F rancyn  dom agać się 
będzie ASfctcyi i Lotarynigii, jak o  sw ego k ra ju , 
oraz zabezpieczenia przeciw  now em u a ta k o w i 
Anglia, oprócz ko lonij, rości dla siebie praw o 
p ro tek to ra tu  nart żywiołem  arabskim . Arabi 
zgodzili się n a  ton  p ro ro k to ia t. W łosi, oprecz 
T ry d en tu  i Is try i, żądają  dużego pasa  w ybrze­
ża w schodniego A d ry a ty k u . W obec aspiracyęj 
Słowia,n no łuJn iow ych , będzie to  jed n a  z iuij- 
waż.iiojszycli kw esty j s iK inncii, a w ynalezienie 
kom prom isu będzie zadauiem  d y p lo m ac ji. S er­
bia o trzym a C horw acyę i S ław onię. T rudnem  
je s t jednak  spełnienie żądań  Serbii co do do­
stępu  do morza- Greeya, żąda północnej T racyi, 
w iła je tu  konstaaitynopolitańsk iego , w ilajetu  
sm erneriskiego, rozm.iifcycli sk raw ków  T urcy i 
azya tyck ie j i wws]) greckich na morzu Egej- 
siuem . K onstan tynopo l m a być um iędzynaro 
do-w*o*iy.

Spraw a polska, czesko-słow acka i orm iańska 
będzie rozstrzy g n ię tą  na  konferency i pokojov.*ej 
w edług zasad narodow ościow ych.

K w estya szlezw irko-ho lsz tyńska  będzie roz- 
s trzy g n ię ta  u m yśl ż.yczeń m ieszkańców .

Poniew aż S tan y  Z jednoczone nie zgłosiły ża­
dnych sp ec ja ln y ch  ład afi te ry to ry a łn y ch . będą 
na k o n fe re n c ji pokojow ej odgryw ały  n iejedno­
k ro tn ie  rolę sędzi 3g=) rozjem czego.

P aryż, 14 fityreenia (PA T). D zietw ik ^Figaro* 
tw ierdzi, że rd ^ ó ć n jc tj 7>ą dw a j pó ł m iosiam  
prełmŃfnrrz.e pdkofjowe bodą ipiw łydkutow ytne

Q  V. i VI. SYSTEM  KORESPON- 
. P ro sp ek ty  bezpłatn ie . Ir.fo rm ac je  _

w k sn c e la ry i kursów  od  l i  do 12 i ad 4 do 6.

g s *  S s t e s r
Kraków* XX II (Podgórze), ul. Ivałw ary jska 2.

STA R E W INA TO K A JSK IE  
OR G1NALNY FRANCUSKI KONIAK 

K U R a C Y JN E  W INO CZERW ONE 
poleca 

SKŁAD W IN

p E> L « F f t ó £ «  i S G ł i E N K E R
W K R A K O W IE, ULICA GRODZKA L. 43 

T E L E FO N  308.

KTO ZAMIERZA
kupu  lub spraocttać nyiijątok ziemski, kuniicaiiicę, 
pa.rcełę, zak ład  prawni;j*łowy etc, n iechaj z zau- 
fan  em z/wrócii się do B i u r a  S taiiisław u Turni 
dajow icza >b. prtof. gimn ) w K rakow ie, ulica 
Sze^vska 23. Tel. 23. Go*Iz. urzod. od 10— 12

D r A .  S I H  A R Z f c A H T
sp e c ja lis ta  chorób uszu, nosa, g a rd ła  i głosu 

przyjm uje od godz. 2—i 
w K rakow ie, ul. 5 lis topada  4 teł. 3119.

i od 4— 6. 582-

Ł , / t ś L t e 4 j k

z porccm now enu i b iaszanem i głow am i praw  
dziwam i włosam i, w szelkiego rodzaju

M M W M i

l i a  cJitopcow i dziow czątok. WózŁ, :łla 
kom ę na bregunacłi, sanki, hazm onijlu mm*, 
mataaosry m etalow e i drzt-wiace. kam iem e bud.

w  Krrkfisrie, ui. w s k a  L .  1.

KA M IEN ICĘ D W U PIĘTRO W Ą  
narożn ik  o 11 oknach  fron tu  (2 sk lepy), w ko- 
rzystnein  położeni r i so lidnie budow aną, sprze- 
1a (prócz i nyeh domów) konessynnow ace 

, BIURO KUPNA i SPRZED A ŻY  REALNOŚCI 
TUMID AJG W ICZA  W KRAKÓW  TE , ULICA 
SZEW SK A  LI 23, T E L E FO N  1405. P o trzebna  

go tów ka  około 290.000 K. 583 3

n-Stttt r
h i c h a l  K e w e p m s K L

R U D O L F  @ a H A K .
5Pt«B

(Arlykclj w tym dziale s it  p a«da,a m, renaacyO- 

W szech n auk  lekarsk ich

© 2* i m  Ł n ^ s s i r s k i
pow rócił i o rdynu je  ja k  daw niej 

OD GODZINY 2  DO 4 PO POŁUDNIU 
UL. KARM ELICKA L. 31.

8 S 8 S M  c t n z ? p a  g i i s s n l M a  

e  l E i o t o s K k .
V T oJeń . 14 Ntyrararria (Tcłef.) »DeT A b en d *  

dotnyisi i  Bulduipaszitu:
FraniKrofi^a tkicniteya wejpkerwa wr Bnuaapesz/cie 

zaprow adzi ki utpnzednią ceanzuirę d la  rwszystlkjieJi 
dai&ntnJków. w7ychiodz,ącj”ch w  Etudupeszicie. —
Powtodcini było to , ż,e lorgam ildoeBośiii tó w  buda- 
pasiziteńskiioh don iósł p rzed  fe lk u  dnuutni, iż dw a 
ba ta liony  strze lców  framcuetkich, (przybyłe s Sa­
lon ik , odiuów iły po*? i»zeó&trwa, ż ą d a j ą  pywro^ 
tu  do  Salonik .

K r w a w e  w sfki w  isrlifeie.
B«ali*ł, 14 istyrarria (PA T ) P&daflooTC g aze t, 

jak  rów nież rbiuno W olffa zmaijldarją s ię  w  ręku  
wł&śi&ikuełi iprawcw ity ch . L iczb a  o fia r  b A  tyefc 
i rącn y ch  je s t n iss te ty  h a rd so  witUca, D otych-
ctzals jed n ak  n ie  jed t nsitałiona.

ARESZTO W A N IE RADKA.
W arszaw a, 14 s ty  ran ią  (PAT), IŁ aJdM degram  

z Bertma.: . . . .  K U PIĘ  każd ą  dość K O RZEN I ŁGP1ANO-
Wferoi m a to w a n y c h  znajdu je  się syn  K a  W YCH. P lace  najw yższą cenę. Z akład  kosme- 

ro ia L idbiinechta otraz znany  a g ita to r  boLszewP tyczn y  FRA N CISZK A  dUDZLACZEK.

S  aW r w
t l  f j(

rfidykdłjifr wytępić moerin tylko środkiem 
„KA^S". Preparat „KAPS‘‘ ze w iględu na swe 
wyńitae własności i uznanie wielu powag nau- 
kowy<h, znalazł szerokie zastosowanie w ła z ­
iłem p-ospooarstwie lomowem, handlu, przemy­
śle, leśnictwie, ogrodnictwie, Ud. Wyłączna sprze­

daż preparatu ,,KAPS“ na Galicyę:
DOM HANDLOW Y 

J .  L E S E R k lE W IC Z , KRA K Ó W , ZIELONA 8.
Do nabycia w Krakowie we fiitnach:

Relm 1 Ska, A b; Fr. Lenert, SLwkowska; Sporo i Sk* 
Fioryańska; „AIba“, Srczepańeka; W Vt and er er, 8zew

PO SZU K U JĘ POSADY 
JA K O  DOZORCA PLACOWA’, K IER O W N IK  
PLACOW Y LUB PODM AGAZYNIER. Z n o sz e ­
n ia  pod: * Zdolny* przyjm uje B iura ogtoszeń 
Fdfk*a S ta tte ra , ulica G rodzka L. 13. 609 2

PO LSK IE LABORATORYUM CH 2M ICZN 0- 
KOSM ETYCZNE »DERMA« W' K RA K O W IE, 

PODZAMCZE L 22. -

M atki, k tó re  d b a ją  o zdrow ie 9woicb dzieci, 
używ ają ty lko

Pudru  dla dzieci »DERMA«.
P udełko  2 korony .

Na sk ładzie  w ap tekach , drogueryacb  
14594 3 i Berfum eryacb

PO K O JU  UMEBLOW ANEGO z u trzynunk*m  
poszukuję w Śródm ieściu. Zgłoszenia do Adnii- 
n is tracy i »Bow rj Reform y* pod: >J. B. 6&9«.

PO SZU K U JE SIĘ  FA B R Y K I z urządzeniam i 
instalacy jnem i obok s ta c j i  kołejow ej. Zgłosze­
nia: K raków , S k ry tk a  156. 610

A K C Y JN E  TOW ARZYSTW O BANKOW E 
i KANTORÓW  W YMIANY 

»MERKUR<
FILIA  W K RA K O W IE 
zaw iadam ia n laiejszem , iż 

Z DNIEM 1 LUTEGO ,9 :9  ROKU 
zniża siopę procentow ą od w kładek  n a  ksią. 

żeczki i rachunek  bieżący  na 
TRZY  PR O C EN T 

w stosunku  rocznym .
P o d a tek  ren tow y w raz z dodatk iem  w ojennym  

op łacać  będzie z w łasnych funduszów .TOW ARZYSTW O W ZAJEM NEGO K R ED Y TU  
W’ K RA K O W IE

podaje do wiadom ości P. IV Publiczności, iż ob- jeZvk?em polskim  i nfemlec-
procentow ą od wszelkich swoich , r „  . . . I L ™  j ^ n ^ L

IN TELIG EN TN A  NAUCZYCIELKA (ksto

niża stopę
książeczek wkladkowroch i od rachunków 7 b ie ­

żących z dniem  1 lu tego  1919 roku 
NA 3 PROCENT.

kim, o wesoiem , iagodnem  usposobieniu, 
POSZUKIWANA do dwunastclenicj dziew­
czynki. —  U stne zgłoszenia we czw artk i,

... * o H ! p ią tk i i sobotv  od g « M n y  11 do 1. AmeliaPo mvs t paramrafu 6 ustęti 1 S ta tu tu  Io w a rz t-  _  » *n «  „• 7 z  ’ nr S V, . , • , Rokach, Kraków, ulica Pu.rsKa L. 19, Ii. p.stwm służy prawo P. T. Publiczności odebrać *________ L________J-----------------?------ -stw ;i, służy p r 
swe w k ładk i w w yznaczonym  w tym  celu te r ­
m inie, uplywrają.e.ym przed wejściem w  życie 

zm iany stopy procentow ej.
K raków , 30 g iu d n ia  IS IS  r.

ny. St Baran, Kyn 4- 7; "ocr Orze: dróg. Stiel; W .do 
wice: apteka Macadiiński; drag. Hi ine, Tlitió..- 
d re j Brach, Ricptów; irsg. Lind i (firn*-, SchalUw- 
Nowy Sącz- dróg. Fi‘i|iowicz, Gtłdrnter; Nowy Tarę’ 
dło*;. Ossowski; Kab.arya: pt. Kojse; Ż w W  droe
Kórnicki, oraz prawic we wszystkict. aptekach i d o' 

gueryach w Galicyi i na Śląsku. 2°5

W szech n auk  IekarPKiek

B p  R O M A N  8 T K D E A
w W ieliczce 

PO W R oC IŁ  i O R D Y N U JE UL. POCZTOW A.

L. 128921/18.
O BW IESZCZENIE.

'  Z astępca o f ic ja ła  egzek. m., p. Bojom ir W i­
śniow ski. zosta ł od pełn ien ia  ot>o wiązko w ofi­
c j a ł a  ogzekucy jnt-ga miejskieg-o uwolniony7.

Magia tra t  w zyw a w szystk ich , k tó rzy  by- z po­
w odu urzędow ai:ia w ym ienionego w yżej b.>łego 
eg zek u to ra  m iejskiego mieli jak ieko lw iek  pre- 
teasy o . ab y  zgłosili je  w W ydziale I lb  m agi­
s tra tu  w  ciągu jednego  m iesiąca, to  je s t do dnia 
31* styro.znia 1919 roku. oraz. aby  w  tvm  sam ym  
term in ie  zgłosili się tam że o w ym ianę kw itów  
tym czasow ych, y>rzez m ego w y staw io n y ch jjn a  
k w ity  kasow e.

K ra k iw , 31 g ru d n ia  1918 r.
M agiŁtrat atol. k rć l. m. K rakow a.

ZAKŁAD D EN TY STY CZN Y

H e r m a a ;  L e m p & r t * !
P ańska 5

otwarty od godziny 9 elc 12 i od 3 do 5 po poł.

m G ik
przeniósł sw oją kan ce ła ry ę  

DO DOMU PRZY ULICY G RO D ZK IEJ L. 15, 
II. P IĘ T R O , T EŁ. 220.

9 1 *  h  S f
u u r ,  n h e m b  a k * r n y « i t  ł  w « a o r y e * a y e i  

P IJA R S K A  19, I P . (obok Branny Florywiakio)).

K ance la rya  adw okacka

d r a  S & m t *  M a t l a r a
zesta la  przeniesiona 

N A  U L IC Ę  G R O D Z K A  L. 3 1 . II-G IE P I Ę T R O

500 KORON
lub prow ian ty  za w yszukanie m ieszkania z 5 
łub 4 pokei z e lek try k ą  i łazienk i, moż) wie: 
zaraz. Zgłoszeniu pod „P r H enryk11 pw.vjmu,je 
A dm im straeya No woj Reform y.________ 386

W Y SP2ZED A Ż 
urządzenia  sklepow ego, beczek, faaek. cebrów, 
m aszyn do m asła ? b ry n d ry , w orków  i t. p. 
n ad to  tow arów , jak : g rzyby  fczopeezki feer. ka-

  rzonkew ), cebula, szczotk i, m iotły , m ydło, szkło
dw a pokoje, przedpokój,* kuchn ia  (w odociąg )! w odne, żyw iea, w iao Łorćw kow e, pasta  *Lu-

M IESZKANIE

DO ODSTĄPIENIA wraz z umeblowaniem  
i in sta lacyą  e lek tryczną od 15 b. m. z? cenę 
14.000 K. Od godziny 6 do 8 wieczorem, POD­
GÓRZE, N adw iślańska L. 24. III, p., na  lewo.

421 2

non*  i t. d.
Zgłoszenia p rzy jm uje K om isvą Likw dacyjna 
by łej C entrali apiowizacyrj»ej wr Nowym Targu. 

F rzy  wiokszeiu zakuim ie znaczny opust. 
430 2 KOMISY A LIKV, iDACYJNA



Nr 1% N O W A  R E F O R M A w to r« '<  1 4  s ty c z n ia  iv iv .

P a n ? 9 n k a
,lnfc dwie) zMajdeie umieszczenie z 
■trzymanie* u 2 aauezytielek .  Ul. 
św. Krsyża lii, I p. (wchód 9-1 »1. 
Iw. M a r t*  31). 34$

przepisuje wsia ikie  pruje, ssyblw 
i stara.iai«. Zjłozze.nia pod „Praca* 
do ■ in ra  iisieu(iihó>v i ogłoszeń 
H ary an a  H anozjca ,  Ataków, ulica 
JaiReRoiiSia 7. 347

F-omaoyiit l u i ^ a r s k i  *
pow uka je  fci.a* possór.  Ąjłessenia  
listowne a pe iau ica i  waznskOw 
przyjmuje  Adm ni ;r „N. Reformy* 
pod Z. 31. 168 1 J

'  J  g j . s u o a a g o ,  
g w o ż . l s *  ! n « 5 * U i ;e * i  » s t a : y a -  
i ć w  b u  sto e tiM tyc ik  ć o s t a r s s a  

*3Ł“ Łi-isa i  t s a i o

Izm  3®?y W i c i e  a  I2£ 2 .
i łu  s s d o r i s e s  r a c a  o 4. T e i s -  
io n  H, i <4Ti.., 126 2 o

Rutynowaną
intslijrenfeaą Kasjerkę z kancyą 
lub ref lor.cyauri p rzy jn ie  3.61 ic* 

U reków, ul. Krowoderska 
t. S>. 351

Pokój kaw alersk i
przyzwouie  u 6 lowany, so iobnem  
wejściom,naiych i" . 33t p o sz u k iw a ń -. 
Zglr,3eea a po i . S r t r d s o  w /y s e k l  
s z y z a z "  p tc y jo tu j*  A d a n n is i r a c /a  
„N . k e - . r .n y 11*. 358 1 9

■ j. ~ Atri^fD«iiwlS
Uczeń z ukończoną VI kii gimu. 
s tu k a  w aptece w K: okowie bez- 
pfatueyó -miejsca arfpirinta  farnta- 
cyi. Wiadomość: l i r  Hsn*!r. K r a ­
ków. bL Szewska 1. 6. I l r jg a e r j a  

o iS  1 3

W ^ b  u j m i e
»d 15 styecuia  lub od 1 tu le jo  je ­
den, ew eut > ln i  owa, Jobizo ume­
blowane pokoje, cr/.ędnik, kawaler, 
w średnim w oku, debrze sytuo­
w a n y  i a :ch ę t» > j  w :ućdm.e*c'ii. 
Z^rorzorna poJ .Solidny11 przyjmuje 
Ad mn .  ,N .  R eform y1. 380 1 3

K u p u j ą  j a S ł ł ł
k Q
f t f l ,

Z n o szen ia  prerj.wuje Admiuis t. .  
„Nowej R#forinv“ p o i  „ J a n i k a " .  

331

Pskś] frgfitowy
(meblowa#?, do wynajęcia . Wiado­
mość: ui. Z y g m u n ta  Augusta, I p., 
łfioyny, drzwi na  lewo (między 
gadz. 10— 19 przed pal.). 3ó2

szafa gdańska  świecznik '8  ra 
n ienny, awWki i ooraz J. M Iczew- 
»k ero, 2 kandelabry  i inr.e rzeczy. 
Wiadomość między godz. 2 -  4 po 
uolad. A l . ja  Krasińskie  go 1. 14. 
drzwi 23. 321 1 2

D a n i  m ą k i  i s ł o n i n y
aa w y s iąk an ie  mieszkania  f2 pokoi 
pr-edppso a i kuchni ewenS. z /a 
t i s n - ą l  z jświetlcnie .u  elcktry- 
znein. Zgł»steal» p o i  J .  K. 17 

p rs r jm u je  Admin. „N. ftefossnyv. 
343 1 3

m u
jSHipi

SIUŁ]
przyjm ie zastępstw o lab po­
sadę od 1 lutego. Zgłoszenia 
o* azicirl o w i ty s ije*  orenówki 
S. 1 2 0 1  N r 52526 poste re- 
s ta n ts  Kraków , 403 1 4

Rąfir ery*. i t f t y  na prowin- 
cyi p o a a k a ja  rutynow anego

K s r s s p e n d ^ i l a

niawiftei*- G ui*io-
\va;i znajoHtiió jfsy k a  1114- 
mierkięgo IiAzwzęflęilai* wy­
m agana. Posada do objęcia 
zaraz. —  ZyłoŁzenia listowne 
orzyjm oj8 A diaiuU tracyn „N. 
R U o rm y  po i zoakiem  „ ? a -  
SiaisffSra41. - 343 1 3

Z a r z ą d

t e i i t  Ś l i j

w k m m ls
przyjmie znnrs £jór-
n i c z e g o .  Z g io s z a n i*  n io z li  
wie osobiste z ||ocl.;»:om \va- 
iunku\v 114 ręce Zarządu,

518 1 0

F o r t  © p l a n
k V,*i,- pltnsy t̂-f z f-;tsr;:lcru, wan
ua e m k n w i  -  do enrzsdauia. I’cd- 
gń.n. ul. 1 r-u^utti .5, p.itt*r. aa 
prawo. 27i 2 2

Wie) kie przedsi 411 ijbrutwo
przemy ś ' j ’-ve w Galicy i za-
th o d m a j  poszokiijo do n .r y e h -  
niia:ito"-ev;o Witiąpiiaiia:
I  b u a k a k ® ? *  (katolik*), 
l polsko-

niemiei kiryo (k*fc»liti). 
D ok iaH u z>j-ijoi»o:5ć języka 

polskiego ; ni* ii-ck icgn  w 
słowio i piia-ie rym ag^r.* . 
R eflektuje się tylko u». pierw- 
szoi'Z‘‘;dne sity. Zglo.-.zcsia 
z fotografią, życiorysem  i ofl- 
pisami św iadectw , oraz wa 
runkaoai jdacy pr/.yjtnuje Ad- 
m isistracyił „Nowej R eform y11
pod u S zciejj^ ó B e  S e 1*.

501 1 3

T e < ? ! i n 5 k
■ d i  e 'a  massyn.,  z  ukończeną 
W y iiz ą  8zk«ią prsam., 1  2 I ł t a i ą  
sn l t ty j i ą  biur. w ■ai»w»j f»h j -  
ic icy i, 1 roceny  n e  lc»F. n » fty  jak o  
paatwaiŁ k ierew aika  i • - ł a n i ą  
p r iy  r a a k i  maazyn i L«U4w w ma- 
rynarca, ucazukuj* p j ia d y  £gf*- 
•zem a  K. Micsaa, Sucha. 375 1 i

S S s a i i e w l e c
byty jf.cer, k i l k ł l ł t n i  za » t?c*  
firmy itfaggi i Sa», przyjazi* po­
sadę ki(s-#wn'ka Kuf t u  i » ! a i c « f *  
lub Składnicy w n ieśc ie  
iub na p rł w ’j«? i .  ' f ifartnki*wsdle 
umowy. Zgłn’zea ia  pod J .  Kalicki,  
1 arnów, ul. Braiziuskiog* 28, II p. 

370 1 2

C z e l a d n i k
-  w tm ttprsk.1. m/ody i 

ck ę tay  &• prauy, peaztkuj*  zajęcia 
11 n a js t ró r r .  ZgftsEomia da p. ’t. 
Da*ks,  kier»w. szkoły w Łipezycy 
p.  bołkn ia ,  288 2 2

__
i k o l  a s y '3 [JO , lirstęsnyi h ooaacb
•rydaje: B. i 'i lrztowa, Podgór t ł  
p)r'dziń(ki»^9 J, II p. 8$2 1 2

f l i i l

la t  27. wolny od wojsk*, poszukaj* 
p*iauy y+k* p k i b i c ; }  lub p a r -  
ij. -Ł1 w p e res t ł rzę d i j jo l i  r e i tau ra  
cyach lub hotelach. >Vł*ia jo iy  
k  sm po s k in ,  tsuskini,  rotyjskiui, 
f ran eu s t i  n, rumuńskim i niemie­
ckim, Z rł««/.enia pod K. V. Nr 917“ 
• rcyja ia jo  i i .  Bako* Naobf. A. ' i .  
W i odeń, 1/1. 353 1 7

D a  4 , 0 0 0  K
nagrody za wvszukani« lu» oi»tą- 
Bieaie 5 - - $  pokoi z kuskn ią  w 
śródoiiośeiu, z tag« dwósk pokai 
nudająoysb się ha  biura. — E r n -  
tuslu io  dwa pozoio z przeds*k«- 
jecu w śródiaiołoiu i »ko!o t r is eh  
p..>koi z kuebnią  w o b r> io  Kra­
kowa. Zjrf’ »tenia  picojsnu p a ł :  
, ,9 .  T. !5.“  d* Biur.% J.  l lap sa ta  i 
Salorasn^woj. ul. Szczepańska I. 9.

' 205 1 2

k  f e i  i l e
wyjeżiżam  w połowie stycznia  1U19 
roka, mir  - pa*r»#nii tyć  w »p.a- 
o-aeb hc.ndl iwycli z firmami N»- 
wege .lorka i Filadellii.  Hównisż 
przy m aję  fa la tw ian is  r o m a K t c k  
poleceń ouonistyub n a  miejscu. — 
Zgtosccuia na jda lej  do 15 styozn.a  
przyjmuj" Administr .  „N. Reformy* 
pod „ A m e r y k a ” . 363

S i l i  w

jtosznkije a a ^ l a 1 ? a  (lub ma- 
g istry ) na sta łą  posadę. Zgło- 
s te n i-  i curriculum  vitae pod 
-iiowyżs/ym adreseta. W yzna­
ni* katolicki* tłarm ielt 

352 2  4

L e s m k  e g z a m .
Bolak, l a t  37, z p rak tyką  w pierw­
szorzędnych m a ją tk ic h ,  obeznany 
z prowadź, ta r taku ,  zwo-lnfojy 0 - 
becnio z wą ska p ;-zu '-n je  posauy. 
Zgłoszenia pod , , l a ś i  i k  1 3 "  przyj­
muje  A d m lsb f ra o y a  „N. UofornJT*. 

374 1 3

S p & s o t o o s ś !

Sklep Bpożywczy z początkiem ul. 
Karmelickioi,  świetBio prosperują­
cy, z pow idu stosun ;ów rodłi»i*ą,ob 
je s t  zaraz do speząda-nt.  Zgfos-a- 
n ia  pod S k l e j ) "  przyjmuje Ad- 
oiinistr . „,'ć Reforaiy1*. Ł87 1 3

l i i i  n i i
i obrazów pierwszych m strzów 
polskich pejżukuję.  Zasta.ią  uwzglę- 
Jnioii# tylko poważno / łoszenia,  
które ped F. Z. oroszę posyłaó do 
Binra ogło zeń I Hopcnsa i Salo 
tronowej. Kraków, u l.Szcz-pańskaK.

- 3 9 0  1 2

IF s r fg ip tó s i
do spraed»nift za 2.9iX) K f f  r i i -  
tuość: n!. W ag*  I. 55, i i i  t ’»ti». 

od godz. 1 —3. 9*1

P u n i
kt»ra k o  *a w w ij i l ię  i loiojo K»- 
r»de»«i» i i i t e r k o  w* Miii S. k t h « i -  
1 *1 1 . i i .  G r O a k a  1. 3 w p u l w c r o ,  
Itohłl 11* "Tf- • W_TMi»0 t«5«
. »» •  r » r * t  p i o iM z y ,  h i  f t m t  
l i t - w i a d t w ł i *  » * r r » 4 » o  » ’•  «kłr- 
k*w i ?,a i k t r k iw i  43S l 3

P o k o j u  c z y s t e p

-. o p i fen  i jw it'<jM ( i r tk t  pożą- 
d*oy) a tu k a  n a ty c h a i i a t  ż * o  ia- 
ż r n i e n  z córiazką. — Z j f ł n . o i a  
przy moje z g r o c z r o ś c i  P . Brza 
zotr ika, ul. Studoiska 24. 286 1 2

w Krskowie lab  t la i icyi  zaelt. wy- 
jt»i**tawię znraz lub -óizaiej. Zęfo- 
s.-.snia pod: „Dzierżawa apteki"
p rzrim uje  Admin. „N. Reformy11.

188 3 3

P r ó ż n e  f i a s i k i
z wód mineralnyeh, kopa le  p» naj- 
'.ryi-zyoh cenach Główny skład 
Sicz iwy B.ilnerskiej,  firraa Bracia 
RUlaicoy, Kruków, ul. Sisuna 1. 2 

23 17 0

£>!£2 r & s y
Aj i  siewicza. Bszm-ństłe: ,  Fałatu,  
Filipkiewicza, (-.reUa, H o fo n n i .  
1'a a k ie w ic z a , PauUałlS W aissa , 
W y o S ^ o w s z i łg *  1 ia n y c h  ttOBprzs- 
d ó . a  Ul. K r » a r r a w s * a  8, II p. 
na p i iw o,  od grdz.  3 —a p» p«ł. 

• W  7 6

U z d s o Y w n j s K o w e ,

Mtrzej^wri,
K ok f i et ne n n  and arowe, iii a
P. T. Oficerów poleca pierw­
szo żądny zakład nnjformowy

A . B ir ^ s s , E m k ó W j
u l .  F S s r y a ś a k . i  1. 4 4 , tuż
obok Bram y F lo ryausk iej — 
tel. 3269. 83 3 o

E f ę i c a y z s s a
ż»*».ty, l» łtdsi : t“ y, praeawity , t rze ­
źwy, a i j a k u a y ,  oezBajamiony z cea- 
t n  *j_ 3ąrK w » * ia a  pą }#uaaj* ps- 
*ady. W iałe«*p- .  Kraków, ai. Dłn 
j a  1. l» .  307 9 3

Jaź ukazała sl?
l - sza  ł w y a  eryginzlnych zdjęć fo- 
t e f r a f e s n y łh  z zajió dni ostatnich, 

z 19 pecitówek. Cena se­
ry ’ S Ł. 3  przeeyfką poi. 9 K. Nn- 
le*yi»*ń ladey łsó  3  góry pod adre- 
ssoz: ATrdawaiotwa „t'oolioJ. .ia“ , 
Krakńw, »i. CzaiaiwlejMa 1. 5, 
S i iy rz łd & w ł łm  opn.t .  246 2 2

S r t j E r e m r  t e b l t s r

na  sa’noistae-n, poważniajsz-mi stanowisku, ab i ł le ren t  Akademii han- 
d!»woj w Krakowie, wolny od wojska, zmieuił tiy posadę jako  kierownik 
ins ty tacy i  finansowej, biura handlowego lab  jeko buchal te r  w tv!ęk 
szyna zskładzia  p rzaayslowym . Zgfmzonia do Biura  dzienników 
Hopcasa i Salomonowej w brakaw ie  pad: „A . S .  1 7 5 9 " .  140 2 4

a

L e ś s s l c ^ y
z agHMłiniM p»ń«tw»wym z dło 
»»latiies* świzdsctwar.ii, l a t  37, 
F*iak. zs toy  n jza iau lacyę  t^rta- 
o u ą  Mes p i ł i t z c y e  c hucr lu ,  po­
szukają  p n m iy  od 1 kw ie tn ie  1019 r. 
Kwsa^aala.o  m cżł  posa .ę  objąć i 
zaraz — za s iro inneia  wi na: rodze- 
a /rm . Z ęł»s_«ni« : J * a  M * t ? k a  w 
'aradawle, p. Ratlawa ckak iaro- 
sławi*. 3(X) 2 5

poleca

' U M . 4 1  d i  J j  to 4 .  *

To w. Akc.

K r a k ó w ,  S ł a w k o w s k a

N a d s z e d ł  „ M i n l o s

Proszek do prania, znany z dobroci, zastępuje zupełnie 
mydło, nie niszczy bielizny. S p rz e d a ć  i w ysyła T o ilk e .2  
d ro g n erja , Kraków, K arm elicka 14. D la odsprzedawców 
oferty  na  żądanie. *7 7 l<>

m ajątków  ziemskich, parcel i t. d. s p ra  da konc. fei!SFO 
kup t l i s p rz e d a #  realności *M. Tisr-’ *^ i |o v f ś s x a  w  E r s -  
h a ^ a ,  aL  %z&xsŁn 2 1 . T a l.  1 4 3 5  (od godz. 1 0 — 1 2

i od 4— «).  1 U? 12 0 10

140 ’8 3 3

S §  l i  c s l f r a
dam rej >i*bia, Ktor* wyszukft w 
K r» k » w «  od unia 1 iatog« lub 1 
m m  1 9 H  r. miesz-kani", zlozona 
.1 3 e w « a t i» l* ;i» i * pokji,  łąoznio 
z* w sz y s tk ie  « i  ab ika-yaK s:. na 1 
luk w *»t»t»«.»44.:i >«* II piętrze, 
w • i a l i e y  ziraw aj,  o ii»by tc  ir.o- 
żliwea, bybt, z wi-iokiera 5 1  planty.

w ! id o » $ t" i  p re ł;ę  wypłać
li»toM »*ir-»sT;« p*d adr« m :
(Krdlestw* P*i*ki») / , i«n ia  Ki a! oc­
l a  Kazi Widlla*, pf»cEta O xia-

J .  I k M tr jm w ic * .  305 2 3

Uo s p r z s o a m a
t?*s»!a „Ricbt*. r-luzka oficerska, 
b U zka  »t.adencka. Ul. T>angat ta  ó, 
i*»dgórz», »srt*r, na  prawa.

3S7 2 2

i i  l i  I
foraiat S1/ ,— 10 otm, na  rek  1919, 
są do n*sy»ia  hurtownia  i częścio­
wo u W. Koseublnma w Krakowie,
ul. U sazka  40. 333 2 2

K a e r o w iS f lk
oarowsj cegielni i daciiówek, I'o!ak, 
.8. 42 (maszynista),  który 20 lat 
był czynny poza gran icą  (10 la t  
jako kierowi) k), poc.rńdiruzy z 
wojzy, cbojTue w Polsce Btanov:gko 
tóoraw nira  cegielni i t .  d. Mógłby 
też przystąpić do spółki z udziałem 
1 2  0(1 0  K. Zgłaszania pod Bz*CZG • 
O ta w e a  prz»jmnjo Administracya 

Reformy*. 271 3 3

K a s a  @ s£ szę{3 £ 9 g c i a s i a s i a  K r a k o w a  oprocente- 
w ujf od dnia 1 ityczn ia  11) 19 roku w szystkie wliładiu 
po S*/» fî a -

K asa t.gzczędnośoi opłaca nadal * w J a s n y s l l  f t i i id " -  
S " # ’T podatek rentow y w raz z 109 °/» dodatkiem wojennym.

Kto w ciągu miesiąca od daty  niniejszego ogłoszenia, 
nie zg b si się po odebranie wkładki, u w a ż a n y  będzie za 
zgadzającego się na zmianę stopy procentowej.

K rrków . dnia 7 stycznia 1919. 4 /6

D y r o k e y a  , £ a s v  O s z c z ę d n o ś c i  m i a s t a  Zranows.

i^ a s s c z e ,  sa n a fiiB i^  fis* 
fF E SM , IiBiszIkI,- s e e d a S c e

:: Citiy »8c,sani3 sk S o e 9 :: 
u w id ę c z m im a  n a  w y s t a w a  n a

12810 p o l e c a  5 5

t e  B o a h e i i r  J s  ?  B a m e s

U m h 6 w ,  ¥ l@ rm & § lm  l i .  T e l .  3 4 S 7 .

s k ła d a ją c a  s ię  z m o to ru  D ie s la  30 H P . b ez - 
p o ś re d n io  s p rz ę ż o n e g o  z p r ą d n ic ą  21.8 K W . ^  

S  i z m o to r u  D ie s la  (30 I IP . b e z p o ś r e d n io  s p rz ę -  
p  ż o n e g o  z p r ą d n ic ą  40 K W . —  d o  te g o  z a -  jj| 

p ą s o w y  a g r e g a t ,  u r z ą d z e n ie  z p o m p  d o  r o p y ,  ^  
y  ro z d z ie ln ic e  z p r z y r z ą d a m i  p o m ia ro w o m i i t. d., A- 
p  w sz y s tk o  p ra w ie  n o w e , te r a z  je s z c z e  w  ru c h u , j >

d o  S jp r* a E 5 “3 c la a Ł a ^ tic s ..

Z g ło s z e n ia  p r z y jm u je  TTlip I la m b e r ,  T o  w z o. p.,
p  W ied eń , V II., N e u b a u g n s s e  3S. 3 u  %

ze szwedzkiej celni ozy (Schwedische 
Kraftzellulose) do sprzedania. Zapy­
tania pod „Szwedzki papier mocny~ 
przyjmuje Adm. „Nowej Reformy A

P o w c i n a  p r s e d s l Ę b i s r a ł w a
tech n icŁ in  h a n ć lo w e  p a s ia k n jo  do j 
iia tyahiaiłs:-.ow ego w s tą p .e n '*

sam©dsłeSa»g9
ImuksKsra-^Sl-ansIsty.

? a » j# a a ść  ję ty k a  n B.aiecl-:- g s  w 
stów ie  i piśmie n ieab ed n n  Ssces- 
gófow* zgfosisniu z po-aaiem  wa- 
u -ków  i p - z fb ie jn  życi* przyj- 

•w«j8 do da ia  16 Btyczai* A lmiii .  
„New .j  R# erwy" pod ,.»5. R3.“ 

279 3 3

e s  a  k r e d y t o w a

r e k f t e & w  i m p M  w  S a t o r a ,  s low . m .  i  p .  psr

H ^ s a e k  ® f .  I»  1 2 .  p ,

zaw iadam ia, żo ud ziela  k red ytów  w ekslow ych , 
jak oteż esk on tu je  fa k tu ry  i rachunk i za d o ­
starczon e lub d osta rczy ć  się  m ające roboty , 
udziela k red ytów  w rach unk u  b ieżącym  jak  
rów nież przyjm u je w kład ki o szczęd n ości (!%)■ 
N adm ien iam y, że celem  K asy jest, aby p rzy jść  
w pom oc rękodzieln ikom  m niej zam ożn ym  —  
udzielić im  kredy ta  na  n ajd ogod n iejszych  w a­
runk ach  i dać im  m ożn ość  do u ruchom ien ia  
zn iszczon ych  w ojną pracow ni.

Byrsfes^u & ssy sarcaytowef.

13809 3 3

198 3 3

” ..... . . , .  7..̂  . i<x- . . _ ..w., ..

Syndykat H©

p o sia d a  b o g a top u . / i u u u

' n a r z ę d z i  r
to zaop atrzon y  
o 1 n i c z y  c h, zar

sk ład  w szelk ich  m a s z y n  
y c n ,  zarów no w łościań sk ich , jak  i d la  

w ięk szych  o b szarów  i poleca a o  n a t y c h m i a s t o w e j  d o ­
s t a w y  z K rakow a po  n isk ich  cenach: G a r n i t u r y  i n ł o -  
c a r s s l a i a e ,  p ł i cj i  m o t o r o w y  m - f f o c a r a ie  od n a j­
m n iejszych  do najw ięk szych , B K ły iaM  d o  p ^ y s z c z c i a i a  
z h o ż & ,  t r y f s r y ,  p ł o g l ,  b r o s a y ,  m o ty S iS , ł o p a t y ,  
ł a ^ 4c » c b y ,  tudziez w szelk ie  inn e m a szy n y  i narzędzia  
rolnicze, nad to  d ostarcza  o l i w y  E is a s z y a s o w e f  i  m o t o ­
r o w e j ,  s m a r ó w  t ło  w o z ó w ,  s m a r u  T o v o i t a ,  
b e n z y n y ,  r o p y  sPo p o o e d a  m o t o r ó w ,  ś r o b ,  g w o -  

i id iz i, p f i s a ik ó w  a t .  i 4s.-» 4 5

Mśm, rTT  C a L  i  A . - A . - -  A '

asaezsr

TYLICO
m .  x 9 r * 3 W i Z Ą  I  N A J L E P S Z Ą

*  w a j j i g A Ł N ^  

^  s M M M M  A Ł ^ ą u e z M A s s

najnoAzszych sy stem ó w  
z w rocłan/skiej fab ryk i K em ny  
p oleca  do w iosennej d o sta w y

I i i r n i s  l i i ®  L  ś .

Oddział ntaŝ jn rola. Krakdw, hI. Sławkowska 1.
14252 3 3

w Wiolki.n K rakow ie z toram i przemy sio wemi ma na sprze­
daż „Płaszów, spółka z ograniczony odpowiedzialnością 
w K rakow ie1'. In fo rm acji udziela biuro spółki, ul. Poselska 

.1 20 i kancelarya adw okata d ra  N itscha, Rynek 44.
33 11 20

■|<3^ ^
r s s s ^ i f  -  “  -  -  -  -

p o łą c zo n y c h  i  to re m  k o le jo w y m  
p o s z y k u je  sóę w  G a lic y j.

Łwiw, Kr$k&*w, l i r łn-li#S«k« lub większe m ia­
sta w ick p*ł»U4» —  Zgłoszą
l i a  z r* i^ .u !r?  paw iarzebai i t. d. p rz jjK n je  pod #  

S tV łM b iiro  cgłM zeń B * Kuss.-tfilsu & Vz§l*r X  
A. “f., WSSłlt**, hf S ck iU rstraas*  1 1. 12956 4 3 ?

M a s z y n a  p a r o w a  7 0 — 80 H. P
na 8 atm . c iśn ien ia  pary, leżąca, z dwu .■ 
s.avń d łem  suw akow em , w d ob rym  stanie, nie 
w ym agająca  w ięc żadnej napraw y;
i £ © e i © l  . a  p r s e c i ^ n j f i s a

(kacio! o pod*śjnyni waicu)
8 atm . n ap ięcia  ruchu, 32 m 5 pow ierzchn i 
ogrzew alnej, z zupełnein  uzbrojeniem , grubera  
i cienkiem , m ało używ any, ew entualn ie  jako

z h is r n ik  p r z e w o ź n y  e l i w y  i t .  d . ,
dającj'' s ię  bardzo dobrze użyć;

P o d g r z e w a c z  w o d y  do p o t r a w
^IpiO^TOTfŁTS Y*X3.V ?y}

ognswaaia M im  kalia m
D obieg  p ary  92 m m  rv św ietle. D ob ieg  w od y  
42 mm w  św ietle, w ca łośc i lub oddzieln ie  
do sprzedan ia: i-isos 3 3

Z głoszenia:
F a b r y k a  B ia a ssy a i I3 u b ea * t &  C a e , S t e y r a

x l  s Ł i)M  S O Ł O  a a E I S B  I D O .

O O  K  , r C I k  W  O O W O Ł N S d  I Ł O M Ł

f ? Q A i i a  R O L K K C Y

K R A K Ó W .  U L .  5 I L M H A  2  -  -  T E L .  2 3 3 3 .
sd a o czymsi, orzzcszmia łieabit. ^Aa wo.

k on su m y
m o

spożyw cze i kupcy d ostać  
0 ą Sifj p»p?es*5s bro sa-

z e w e g o  d o  {s a k o T v a a ia
w rozm iarach  (53X 9090, X I 2(5 u firm y

B r a c ia  R o ia ic c y ,  b r a k ó w , 
u l.  S ie g m a  122S8» 5

M ł y n a r z .
Kierownik n s ł r i»  * wBiechstrannę
p ra k ł /k ą ,  niontowame-ii i c a . r n ^ ą ,  
posauknje połady zkraz lah p ó ia i^ .  
Obajiais również jnontsż  !nł» p n *
! n t i iwę  i s ł jn a .  Z g łe s ien ia  pod 
,W ij / K a r z "  p r iv jraa je  Adm inis tr  

„N. iGfiiraiy11. 316 2 3

l n ź y n : 8 r
(k a w a le r)  pasz.uknj» n atyohm iaM  
pplro^u a™ <ibloi7anaj;o. Z jjło s rp n ia :
1 i i .  H enryk iUkinger,  ul,  i' aria* 
lio k a  1. 08, W y d j i t ł  górniccy.

3 U  2 3

P e s a s i a l m j ę
2 lu b  3 pokoi n m -jb la -a n y o k  1 hfe 
nia, owaBCsalni.’) * k rebn ie  Ocynsi 
i s s f s o ę  r»  k i lk a  jn ie jB c y  n s p ’f4.)d. 
Z jrN łi* a ia  po-4 „ J a r a ® "  p rcy j- 
i*u e A d s iin is tra e T a  _N. R e fo in w '

313 a  i

i s i f e t e - H M i a i s l n
p i i f jm u je  ci, l e s ta w i tn .a  hdansy 
w i jo ' i ! i a o h  a-ieozrrnyOh. Z^loace- 
nia pad „EUlsmS’ L n j ,B ia i»  Ad- 
ministr.  „N. Reformy*. 31 i  2 3

A g r o n o m
z a k a i .  wykazt-ił eniem Lyły a j  
niii.isir»tor w !>*>padirstwacli wzo- 
rowyeił i dioiioiiowyoh, zwolniony 
z Wiij-ica, Tolak, kawaler, l a t  37, 
pasznkij*  Farfla.-nieln.-go zarząda 
Mn.jstki*m lulu też lrlmiiustraoyi,  
p«. ę.-sającej kanny a. Prayjmi* t » t  
P»9jdę w inatytucyi, guzie facnow« 
w. i s Ł ałsenie ayroc ma m a  i  isto- 
sowanro. Źgh».4te*ia: I. R 10C poulo 
l e - t - n t e  Kraków (dla okaziciela 
kwita  inaeratoweąa r N’. Ref irmy“), 

a54 2 4

Osoha m łoda
i t ł l iifeulns,  pracowiia, za tp  alrujo 

się .'fOłfioelfliBśsaem demiwei* i ku 
chiiią u Btarotej p a n i ;  na jchętn ie j  
wry.edcie du Zako, anego, w l a m i i a  
za u t r z j i r a n  e, ewentua ln ie  z małą 
dnpfalą." P r  z  z e  3 .  pc*t« restanta  
7 l i .O .  253 2 2

z k t / i e j  fato.frafii a r tystycznie  wy 
k o n n i . :  Karaś, Kraków ul. Czarno 
wiejska fi 5. Katalogi na  żadunie 
za daria* i opłacone 259 9 3

<3 a i w l a r l ą  na  węgiel po sto kg 
&  psaenicy i żyta. — Żgł szeni 
przyjmuje Auańnislr .  „N. Reformy* 
pod 243 2 3

i m  g b  m  k
dam za wy ehienio posady urzędni­
ka przy in s ty tu c j i  finansowej lub 
autonomicznej w Krakowie lnu na 
p i w i n c y i .  D y s k r e c *  zapewniona. 
Zgłoszenia pod ..Urzędnik przyj­
muje  Adm iaistracya  „fi. Reformy* 

256 2 3

M ło d a  n a u p zycie ika
kt  rp była n a  s tud  ach wa Floren- 
cyi i Paryżu, udziela .okryj język* 
wtoskisgo i francnsL.bgo po przy­
stępnych cenach. Zgt»szen '»  iistow- 
Te jo d  I .  S .  przyjm uje  Administr .  
„N. Reformy’1. 257 2  8

S $ q c 7 R1h » a
”»yclar*!i naija c**kó̂ »
przychalz i  za przystępne wynagra- 
dzenio o k a z d /m  czaaie do dumów. 
Zgłaszsaia :  Ł -kocińsk i ,  u!. .Sobie­
skiego 1. 16, willa.  281 2 2

K s n c y M
rutynowany, z prawem sukstytucyi, 
poszukuje posady w kancelaryi 
adwakiakle j ,  ew entua ln ie  n a  pro- 
winsy:. Zjjłeszauiu przyjmuje zgrze-  
oznośei k a n te la ry a  adw. D a J a n a  
G e ld w .r th a  w Krakowie, ul, Szew- 
łk a  1. 21. 192 3 3

'W % Z  E S . 1 . ^
w /)ak»p*n*M. de sprzedania. W la 
dowodź: WillMe*, K rak0w ni. J a -  
hłiwowikicli 12, mi dzy g  9 a  10 
rano. 308 2 3

P , HtłCtAt*

s a B C s y c m k s a
zara . ,  <aia (.kiOpcs z pią te j  klasy 
„ i m  fffo»*»o. a z *oia*>«i.i wa- 
rankdw pod a d r e s a o :  f:wór Zre- 
azyoo, o ( H m .  899 2 3 '

SIm IIo e u c tr sh is
w baroi* dourym stanie, z całą u- 
przętą  de jazdy konnej,  do sprze­
dani*. 11. fiohieskćege 1. b, I p., 
Nr c r iw r  3. 320 i  2

yjoZi:..!diSte "
8 F r©5ęF» P f i3 7 JA C Io )N

... lub sieeie rożna przsz ^ra- 
f j  f .logiczną oceno p m:\, jest 
w  raeczą nietyiko wyao o nte- 
| |  rosuiuoą, lec i  Patrie bai ! t : e  

ważną dla chcących W9tr.,prić 
S w zn iązk i  n id ż e u sk iu  kup- 
a  có«v i t. p. Z nndtaf.inyoh 
Kj listów k re ś lm y  na p dst  - 
S  wie ści/lc nau (owej sz zejó- 
S| fcwo do lam ie  i u jem ne ly-y 
H  charakteru .  Za nadeslan em 
B ii K wysyła 1 s tu’ n e tlcu- 
^  kowj Instylul Grafolouiczny, 
jĄ K-aków, A. S k r r tk a  poczIo­

wa 155 '  195 2 5

l  w t f & r t  i
w wiozą 18—30 lat ,  k t - raby  mo­
gła m eto ry a in i ł  doporcóżz w idea l­
ny ok dążoB ach, p ragau. zawrzeć 
zn*jo7-*jr “ lody wegedaryanin 
„ C j f  4  (.ock* rs3 tan te  ad
Biała. 310 2 2

*  fi*®

z w ęza iy z fą  p ‘ 'a iays* ,  uczc.wym 
i b su tym ,  z tó iy  pragnie  posiadać 
Bciuci* kobiety w nŁjWyższ m po­
jęciu — debrej. Zgłoszenia przyj­
muj* idM in is łraoya  „N. Reform]* 
pod ,,3 e m a b a & “. 231 2 2

g u a k a s i i  U l ^ r s E k ^  ®  ^za fesT rie , i Ł  o - t f g ^ ^ g k s  ki* l f A <«x4dea AnikńJ ni U  K.

(


